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PREZYDENT RZECZPOSPOLI- 
TEJ POLSKIEJ 
i 
PREZYDENT REPUBLIKI 
CZECŁOÓSEKYWAĆRIEJ 

Dążąc do zapewnienia pokoju- 
wego ruzwoju obu krajów sło- 
wiańskich, które, granicząc bezpo 
średnio z Niemeami były w rig- 
gu całych swych dziejów przed- 
młotem niemieckiej zaborezńńci, 
zagrażającej niejednokrotnie sa- 
memu ich istnieniu, 


wyciągając wniuski z doświad- 
czeń ostatniej wojny, która posta 
wila obydwa kraje w obliczu 
Emiertelnege niebezpeczeństwa, 
świadomi żywotnych interesów, 
które posładają obydwa kraje 
we wspólnej obronie na wypadek 
wznowienia przez Niemcz polity- 
Ki agresji przeciwko ich wołno- 
ści, niepodległości i całości tery- 
torialnej, 


w przekonaniu, że wspólna @- 
brona przed takim niebezpieczeń 
stwem leży w interesie utrzyma- 
mia Pokoju powszechnego 1 bez- 
pieczeństwa międzynarodowego, 
co Jest najwyższym celem Orga- 
mizacii Narodów Zjednoczonych, 
do której obydwa kraje należą, 

udając sobie sprawę z tego, że 
przyjaźń 1 Ścisła współpraca mię 
dzy Rzeczpospolitą Polską i Re- 
publiką Czechosłowacką odpowia 
da najżywotniejszym  imteresom 
obu krajów i przyczyni się de ich 
kulturalnego i gospodarczego roz 
woju, POSTANOWILI ZAWRZEĆ 
W TYM CELU UKŁAD O PRZY- 
JAZNI 1 WZAJEMNEJ POMO- 
CY 1 WYZNACZYŁA JAKO 

SWOICH PEŁNOMOCNIKÓW: 


Prezydent Rzeczypospoli- 
tej Polskiej pana JÓZEFA 
CYRANKIEWICZA prezesa 
Rady Ministrów i pana. ZY- 
GMUNTA  MODZELEW- 
SKIEGO ministra spraw za” 
granicznych. 

Prezydent Republiki Cze- 
chosłowackiej pana KLE- 
MENTA GOTTWALDA 
prezesa . Rady Ministrów i 
pana JANA MASARYKA 
ministra Spraw zagranicz- 
nych, którzy po wymianie 
swych pełnomocnictw, uzna 
nych za sporządzone W do: 
brej i należytej formie, zgo 
dzili się na następujące po- 
stanowienia: l 


Artykut 1. 


Wysokte umawiające się siro- 
ny zobowiązują się oprzeć wza 
Jenne stosunki na podstawie 
stałej przylaźni, aii le t 


SŁAW BIERUT 


Katowice - Kraków - Wrącław - Częstochowa - Rzeszów - Kielce, średa, 12 marca 1947 r. 


brynowicz. 


Jako pierwsi położyli swe podpisy premier Cyran- 
kiewicz i minister spraw zagranicznych Modzelewski. Po 
nich na dokumencie położyli swe podpisy premier Gottwald 
i minister spraw zagranicznych Masaryk. 

Przy uroczystym podpisańiu paktu o przyjaźni i po- 
mocy wzajemnej obecni byli wszyscy członkowie delegacji 
Rządu Czechosłowackiego. 


Ze strony polskiej obecni byli: wicepremier Gomułka, 
wicepremier Korzycki, marszałek Zymierski, mi. -Mine, 
min. Kabanowski, min, Kaczorowski, nin Berman. ger. 
Świerczewski, wiceminister Leszczycki, wiceminister Pie-« 
trusiewicz, minister peinomocny Olszewski oraz dyr. Gu- 


Ze 


-czechosłowacki 


WARSZAWA, 11.3. Wczoraj o g. 13-tej w południe 
w sali pompejańskiej Belwederu odbyła się uroczystość 
podpisania układu przyjaźni i wzajemnej pomocy pomię-, 
dzy Czechosłowacją i Polską. Podpisania układu dokonali 
ze strony polskiej premier Rządu R. P. tow. Józef Cyran- 
kiewicz i minister spraw zagranicznych Modze!2wski. 
strony czechosłowackiej premier Rządu Republiki Czecho- 
słowackiej tow. Clement Gottwald i i minister spraw zagra- 
nicznych Masaryk. 


Prezydent 


Republiki Czechosłowackiej 
EDWARD BENESZ 


Teksł ukladu 
AMM © przy, $ gazni 1 WZA jemnej POMOCY 


umacniać podobnie, dak i swą 
gospodarczą i kulturalną współ 
pracę. 


Artykat 2, 

Wysokie umawiające się stro 
ny zobowiązują się stosować 
ze wspólną zgodą wszblikie do- 
stępne im środki dla uniemożli 
wienia każdej nowej groźby 
agresji ze strony Niemiec lub 
ze strony każdego innego pań- 
stwa. które  połączyłohy się w 
tym celu z Niemcami bezpo- 
średnio lub we wszelki  imny 
sposób, ` 


W tym celu wysokie uma- 
wiające się strony będą uczest 
niczyły w duchu jak najszczer- 
szej współpracy w każdej mię 
dzynawdowej akcji zmierza- 
iącej do utrzymania pokoju i 
bezpieczeństwa międzynarodo- 
wego I w pełni przyczyniać się 
będą do urzeczywistnienia te- 
go celu. 


Wysokie umawiające się siro | 


ny będą Brzy wykonywaniu ni- 
niejszego układu przestrzegać 
swych zobowiązań, wynikają- 
tych z ich członkostwa w Orga 
nieacji Narodów `  Zjednoczo- 
nych. 


Jeżeli jedna z wysokich uma- 
wiaiących sie Strom zostanie 
wciągnięta w działania wojenne 
z Niemcami, które wznowiłyby 


swoją polityke agresji lub z ja- 
Kimkolwiek innym państwem, 


które połączyłoby się z Niemca 


mi w tej polityce, druga z wy- 
sokich umawiającyckh się stron 
udzieli jed niezwłocznie swej 
pomocy wojskowej oraz wszel- 
kiej innej pomocy wszystkimi 
środkami. będącymi w jej roz 
porządzeniu. 


Z upoważnienii 
Prezydenta 
Rzeczypospolitej Polskiej 
JÓZEF CYRANRTIEWICZ * 
Prezes Rady Ministrów 
ZYGMUNT MODZELEWSKI 
Min. spr. zagr 


" Artyket 4, 


Wysokie umawiające się stro 
ay zobowiązują się nie zawie- 
rač żadnego sojuszu ani nie 
orat udziału w udne? Kadicji, 
skierowanych Przeciwko dru- 
giej wysokiej umawiającej się 
stronie. , 


Artykul 5, 


Niniejszy układ zostaje za- 
warty na okres lat dwudziestu, 
licząc od dnia lego wejścia w 
„życie. Jeżeli żadna z wysokich 
umawiających się stron nie 
wypowie układu na dwanaście 
miesięcy przed upływem wymie 
nionego okresu dwnudziestolet-- 
niego, pozostanie on .w mocy 
na. okres dalszych pięciu lat i 

w ten sposób dalej, aż do chwili 
gdy jedna z wysokich umawia 
lących się siron nie wypowie 
go na dwanaście miesięcy 
przed upływem bieżącego okre 
su pięcioletniego. 

Niniejszy układ, za część in- 
tegralną którego uważa się 
protokół - załącznik, będzie ra 
tyfikowany, w jak najkrótszym 
terminie, zaś wymiana doku- 
mentów ratyfikacyjnych nastąpi 
w Pradze możliwie jak nażry- 


'| chlej. 


UKŁAD WEJDZIE w ŻYCIE 
Z CHWILĄ PODPISANIA. 


Niniejszy układ sporządzony 
jest w języku polskimi i ezeskim, 


przy czym obydwa teksty są iden 


tyczme. 

W dowód czego wymienieni 
pełnomocnicy podpisali niniejszy 
układ i wycisnęli na nim swe pie- 
częcie 

Sporządzono w Warszawie w 
dwu egzemplarzach dnia 10 mar- 
ca 1947 r. 


Z upoważnienia 
Prezydenta 
Riepubliki Czechosłowackiej 
ELEMENT G'9VTWALD 
Prezes Rady Ministrów 
TAN MASARYK 
Min spr. zagr. 


Protokó! - załącznik do układu 
o przyjaźni i wzajemnej namacy 
miedzy Rzeczmnsnańta Paloka 

i Renrhfika Czechce'awanirą 


Wysokie umawiające się strony 
w przekonaniu, że trwała przy- 
jażń wymaga uregulowania’ wszy: 


stkich spraw. będących w zawie- 
szenin miedzy obydwoma kraja- 


mi, są zgon z tym, ża rozstrzy- 


gna aa pofstawie wzajemnej Zgo- ( 
dy nie później niż w ciągu dwu 
Tat, licząc vů dnią podpisania u- 


ładu przyjaźni | Wzajemnej 

pomocy, wszystkie kwestie tery- 
s ac 

> 9 

7%, t 


tomialme, fstujejące vbecnie mig- 
dzy obydwuma krajami. 

Że mająę na uwadze potrzebę 
możliwie najszybszej odbudowy 
gospodar 'aj i kulturalnej oby- 
dwu Krajów, przystąpię w możli. 
wie najkrótszym termiale do za- 
warcia umów, służących temu ce- 
lowi. 

Že zapewnią Polakom w Czecho 
wir war SE3 Czechom í Sło 


| 
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AL 


wakom w Talsce w ramach: prae 
wusrządności i na zasadzie wza- 
jetnnuści, możliwości rozwoju na- 
rodowcezu, politycznego, kultural. 
nega i gospodarczego (szkoły, sto- 
vszrzyszumia, rpoółdzianie no 2A 
sadzie jednóścj spółdzielczości W 
Polsce względnie w Czechosiewa- 
cji). 

Sporządzonc w Warszawtę dnia 
10 marca 1947 roku, 


Historyczny dzien 
Przemówienie Prem. Cyrankiewicza - 


PO PODPISANIU UMOWY O PRZYJAŹNI I WSFÓŁ- 
PRACY MIĘDZY POLSKĄ A CZECHOSŁOWACJĄ, WY- 
GŁOSIŁ KRÓTKIE PRZE MÓWIENIE DO MIKROF NU 


Dziś w numerze: 
Poczdam ~- 


-- Moskwa 


Rok Y. 


P. R. PREMIER R. P., TOW. JÓZEF CYRANKIEWICZ. 


„Panie Prezydencie! Pano- 
wie premierzy! Panowie mi- 
nistrowie! Dostojni goście! 
Podpisaliśmy przed chwilą u- 
kład, który przejdzie do histo- 
rii jako wielki wkład w dzieło 
budowy pokoju Światowego. 
Nauczenj jesteśmy doświad- 


{ czeniem lat najazdu i okupa- 


cji hitlerowskiej; jak również 
ostatnich gorzkich lat przed 
wojennych, Pamiętamy skutki 
niemieckiej zaborczości i prze 
mocy stosowanej wobec na- 
szych narodów w okresie bra- 
ku współpracy lub niedostate- 
cznej współpracy między na- 
ś$żymi narodami. Pamiętamy 


| też wspólne zwycięstwa 


odnosiliśmy dzięki ma E 6 
i współpracy naszych naru: 
dów słowiańskich. Pamiętarzy 
Grunwałd. Toteż dziś w u 
sce o niezakłócanie prac 

szych narodów o ich pakojo- 

wy rozwój włączamy Pono 
przymierza do łańcucha 
państw zagrożonych przez a= 
gresję niemiecka.“ 

„Wierzymy że przyjaźń polsko 
czechosłowacka, którą chcemy , 
jeszcze staratniej pielęgnować Í 
pogłębiać jest potrzebua Puisce 
jest potrzebna Czectzosłowacji. 
jest potrzebna dla bernieri ús 
stwa świata" i ! 


Przemówienie Premiera Gottwalda 


Panie Prezydencie, Panie Pre- 


„| mierze, Panowie Ministrowie, Pa 


uowie! 

Bodpisaliśmy przed chwilą u- 
mowę sojuszniczą, która zapewni 
wierzę, że po wieczne czasy — 
sojusz i przyjaźń Państwa Pol- 
skiego oraz Republiki Czechosło 
wackiej. Sądzę, iż możemy po- 
gratulować ' zarówno Czechosło- 
wacji, jak i Polsce tego history- 
eznego faktu. 

Naszą zwartość jest najpewniej 
szym gwaraniem rozwoju poko- 
iowego.  Uzupełniona jest ona 
wspólnym sojuszem z bratnią Ju 
gosławią. Opiera się o nasze 

z wielkim 
Day KRA 


wspólne przymierze 


wdzięczność ża iar N eN 
jarzma hitlerowskiego i danie w | 
ten sposób możności odbudowy | d 
.raszych niezawisłych demokra- 


tycznych państw i który jesi na- 
dal głównym puklerzem bratnie 
go zwiazku narodów siowiań- 
skich. 

Wierzę przeto, że sojusz nasz 
będzie się nadal? umacfiał į po- 
głębiał jak też że nastę stbsuk 
ki gospodarcze oraz kulturalne 
będą się szybko rozwijały, a na- 
sze narody zbliżą się do sielie 
tak, jak jeszcze nicdy w swych 
-<dziejach. Wierzę też, že jeżeli 
wstąpimy raz na tę drogę te wy- 
jaśnimy sóbie ku obośóinema 
zadewoieniu i te zagadnienie kí- 
re pozystały jeszcze ju załatwi” 
nia, 


Niech żyje sojusz ezechośl, - 


wasko 


|- małskit 2 


Konferencjaw ST, się 


Minister Mołotow nrzewnaniczy na pierwszym 


posiedzeniu „Wi "klei Czwórki” 


MOSKWA. 11. 3. W noniedziałek dnia 10 
marea hr. o godz, 17-te] czasu moskiewskiego 
w gmachu Przemysłu Lotniczego w Moskwie 
rezpoczęla się Konferencja ministrów spraw 
zagranicznych wielkich mocarstw. 


Sala r przyozdo- | 
biona została sztandarami 
Związku Radzieckiego, Sta- 


nów Zjednoczonych, Francji i 
W. Brytanii. Obecna konie- 
rencja, mająca rozstrzygnąć 
zasadnicze dla przyszłego u- 
kładu stosunków światowych 
zagadnienia przyszłości Nie- 
miec i Austrii, przykuwa u 


wagę opinii publicznej całego 
świata. 


Konferencja zainaugurowa- 
na została krótkim przemó- 
wieniem ministra Mołotowa. 
Min. Mołotow przywitał w i- 
mieniu rządu Związku Ra- 
dzieckiego j w swoim włas- 
nym imieniu, kierowników de 
legacji, ministra Bevina, se- 
kretarza stanu Marshalla, mi- 
nistra Bidault oraz ich pomoc- 
ników. > 


` 


W przemówieniu Swym 
min. Mołotow dał wyraz 
przeświadczeniu, że obrady 
obecnej konferenci beda o- 
wocne, jeśli ministrowie 
spraw zagranicznych jako 
podstawę swych prac przyj 
tma postanowienia konieren 
cji na Krymie i w Berlinie. 


Min. Mołotow. wskazał na 


to, że prace winne być zaczę- 
te od wzięcia pod uwagę re- 
zultatów debat zastępców mi- 
nistrów spraw zagranicznych 
w Londynie, oraz prac Soju- 
szniczej Rady Kontroli Nie- 
miec, które określił jako wiel- 


GA owocne. 


Po pr zemówieniu min. Mo 


ły 


łotowa zabrał głos kierownik 
delegacji brytyjskiej min. Be- 


Zatwierdzenie dekretu o likwidacji Pru 


2 


MOSEWA, 11. 8. W pierwszym 
dniu obrad, po przystąpieniu do 
rozważań natury merytorycznej za 
brad głos min. Mołotow. Min Mo- 
łotow przypomnał, że zgodnie z u- 
chwałą konferencji Rady Mini- 
strów. w „Moskwie 2 grudnia 1945 
roku, rządy Stanów Zjednoczonych, 


.W. Brytanii į Związku Radzieckie 


go uzgodniły zasżdy polityki odno. 
śnie Chin. Przyjęto wówczas, iż 
Chiny mają być zjednoczone i zde- 
mokratyzowane. że ma być utwo- 
rzony nowy rząd chiński na szero- 
kich podstawach demokratycznych, 
oraz że Wielkie Mocarstwa przed- 
siewezmą wszelkie kroki w celu 
zlikwidowania wojny domowej w 
Chinach i powstrzymają się od 
mieszania w wewnętrzne sprawy 
Chin. W związku z tym pozostawa- 
ła również, powzięta na tejże kon- 
ferencji sprawa jaknajrychlejsze- 
go wycofania wojsk amerykańskich 
i radzieckich z Chin. Od czasu wy 
mienionej konferencji uołynął zna 
czny okres i dlatego min Mołotow 
swrócił się z propozycją włącze- 
Dia do porządku dziennego punktu 
przewidującego przedstawienie 
przez państwa uczestników Grud- 
mlowej Konferencji Moskiewskiej 
informacji odnośnie realizacji u- 
chwal przyjętych na tejże konfe- 
rencji. Min. Marshall zgodził „się 
na propozycje min Mołotowa za- 
propcnował jednak aby Rada Mi- 


mistrów zgodziła sie na danie de-: 


legacji amerykańskiej pewnego 
okresu czasu. któryby pozwolił ma 
przemyślenie zagadnień procedury 
związanych z2 omawianiem prudie-| 
mu chińskiego, 


vin. Podziękowai on min. Mo- 
łotowowi i rządowi  radziec- 
kiemu za gościnne przyjęcie. 
i stwierdził, iż zgadza się z 
min. Mołótowem, iż zagadnie 
nia, które mają być na tej kon 
ferencji roastrzygniete są nie- | 
zmiernie ważne dla trwałego 
uregulowania stosunków w E- 


Ministrowie Spraw _zagraniez- 
nych zgodzili się na to, iż pow! 
dnienie chińskie rozpatrzone zo- 
stanie na następnym posiedzeniu. | 
Przechodząc do drugiego punktu | 
programu, min. Mołotow przypom 
niał, że na nowojorskiej sesji mi- 
nistrów spraw zagranicznych aa 
której przewióziuno porządek ©- 
brad konferencji - odbywającej się 
obecnie w Moskwie ustalono że 
jednym z pierwszych punktów bę- 
dzie wysłuchanie sprawozdania 30- 
juszniczej Rady Kontroli Niemiec 
Sprawozdanie tv objąć ma okres 
od czasu powstania  Sojuszniczej 
Rady Kontroli aż do chwili obec- 
nej przy czym w Nowym Jorku u- 
zgodniono, że sprawozdanie to ma 
wyczerpać zagadnienie związane z 
następującymi sprawami: 

a) demilitarysacja Niemieo. 

b) denazifikacja Niemiec. 

©) iiemokratyzacja Niemiec, 


d) zagadnienie ekonomiki nile- 
mieekżej. 

e zagadnienie ceparacyż. 

9 kwestia organizacji” central- 


uych organów rządowych oraz kwe 
stis polityczetego i ekonomieznezw 
ustrojv Niemiec 

.g) likwidacja Prus. 

Mir, Marshail zaproponował aby 
w tej mierze ograniczyć się jedy- 
nie do -rozpatrzenia problemów 
podstawowych Min Mołotow zgo- 
dzi) siłe ze zdaniem miw Marshal- 
la. 15  cagadnienia przewidziane 
PIZEĘT konierencjć Rioja 


uropie. Następnie zwrócił się 
min. Bevin do min. Mołotowa 
z prośbą o objęcie przewódnie 
twa na pierwszym rosiedze 
niu, jaka: gospodarza konfe- 
rencji. Prasbę min. Bevina po- 
parli min Marshall * Bidault. 
Nin. Mołotow przyjął 
prz: wadnictwo na Ngierw: 

' posiedzeniu pro 
ahy w nastepnych po” 
siedzeniach ministrowie 
spia wt zagranicznych prze 
wodniczyłi kolejne. 


Te z wymienionych wyżej 
dnień są ważne a które. 
ważne. to rea byłby nie 
Min Molo u. _daPRUPONU W. 
związku i tym, aby Raĝa 
strów ustaliła. najpierw pot 
zagadnień - które mają b: : 
miptem obrad Rady.  WNIOSŁ: 
MIN MOŁ wA ZEE PRZY 
JĘTY zw. 

Po zatwierdzeniu EY u W 
kwridaeji Prus, min — Marshaji 
wniósł du perząókw dzienneg. kwe 
snn rozpatrzenia liczty wojsk aku- 
pacyjnych w poszczególnych ura- 
łach europejskich, Zagadnienie 
bęńzie również rozpatrzone na 
bliższym posiedzeniu po aroaren 
niu odpowiednich zasad Po: 
ralnych. 


tada Ministrów Spraw Zagre 5 
nysh wysłuchała następnie zac) 
przewodniczącego dr 
wej Agencji Reparera oT 
sprawovdania z obrad wiceeminaie 
strów spraw zagrznicznych w Dur 
dynie odnośnie spraw <wiązenyci 
z zagadaienieńw  DTtyszłoŚ i 
miec i Austrii Rada Minis 
stanowia, że wiosrii 
zagranicznych “gda naz} 
huować SWE Grace TN 
pracami ministrom = 
nych prz- t 
jąey sklas 


W tw 


„W zawiązku z rozpoczynającą 
stę konferencją pokojową w Mo- 
skwie w orgamie KCPPR, „Try- 
buna Wolności”, Nr .5 (113) uka- 
zał się pod powyższym tytułem 
wytykuł, który przedstawiamy na 
. Szym Czytelnikam: 

Na wniosek przedstawiciela 
ZƏRR konferencja mioskiewska 
rozpoczyfia swe obrady od kon- 
troll wykonania postanowień 
traktatu poczdamskiego. "Trudno 
o szczęśliwszy porządek obrad 
mad traktatem pokojowym z 
Niemcami. Gdy poglądy państw 
sprzymierzonych w sprawie trak 
tatu są ruzbieżne, ale ich przed- 
stawiciele jednakowo deklarują 
chąć rozbrojenia Niemiec, to wła 
śmie "praktyłka powojeń. rozwoju 
pozwoli najtrafniej orzec, co i 

należy w Niemczech dalej ro 
bi, by im odebrać chęć i zdolność 
agresji. 

Dwa lata trwa okupacja Nie- 
miec; półtora roku mija od kon- 
ferencji poczdamskiej; wypróbo- 
wano w Niemczech różne, biegu- 
nowo odmienne, metody rządze- 
"ia i osiągnięto jakże różne wy- 
niki. Po długich studiach wyniki 
e podsumuwała beznamiętnie w 
'rzech raportach  Międzynarado- 
-va Komisja dla Badań Spraw B- 
"wopejskich. Herriot, Lard Van- 
sittart. Brabazon. Moeller, poli- 
tycy o przekonaniach umiarko- 


(AKAAAAAAADAGAAAARAAA R 


„ifienfha! nrzewnd. 
niczacwm komisii 


enerośi atomowej 


NOWY JORK, 10. 3. Komi- 
ja amerykańskiego Kongre- 
u do spraw energii atomowej 
"atwierdziła dzisiaj 8 głosa- 
i przeciwko 1 nominację se- 
vatora Lilienthala ua przewo- 
"niczącego krajowej komisji 
„nergii atomowej, Nominacja 
'ilienthala nastąpiła na wnio- 
ak prez. Trumana i wbrew 
daej opozycji republikanów 


/stzeciwko nominacji wypowie 


‘zial się re 
'8 f'anu chi 


ublikański senator 
io. 


ge 


waszyngion. i1. 3. Ambasada pol- 
ua w Waszyngtonie wydała dnia 

marca rb. cświadczenie rastępu 
1cej treści: „Prasa amerykańska 
-omosi, iż ambasądor Bliss Lane oś 
madczył po swoim przyjezdzie do 
fowego Jorku, Że około 100 obywa 
sli amerykańskich przebyws w 
więzieniach polskich, nie mając 
aożliwości skomunirowania Się z 
rzędstawicielem Stanów  Zjedno- 
tonych W związku. x tym należy 


PYT NNNNYYYYYNY) 


M e 
Rząd angielski 
w. (1 
obawia sie 
ź e e 

własnej partii 
Paryż. 11. 3. Dzisiaj rano odbyło 
3 w Londynig wai: zebranie gru 
7 parlamen ej viytyjskiej Par- 
i Pracy, D7 którym prem. Attlee 
inni człcakowie rządu przedstawi 
i rzacowy plan gospodarczy. Obra 
trwały dwie i pół godziny i mia 
celę zapobieżenie krytycznym 
tąpieniemm posłów Partii Pracy 
udezas rozpoczętej azisiaj popołud 
"u tmzydniowej debaty generalnej: 


"zby Gmin nad rządowym planem 
i WNP 


NW Ę 


ta kenia amh, Bliss Lane 
T n TR ETTEN 6 


dezenie ambasady RP w Waszyngtonie 


cher po wizycie w Anglii oświad 


wanych i „zachodnich” orzekli, 
iż anglosaskie władze okupacyj= 
ne nie realizują postanowień pocz 
damskich j rozzuchwałają hitle- 
rowców, którzy .zajęli kluczową 
pozycję w administracji i gospo- 
darce, rozbudowali swą odmien- 
ną organizacje j szykują się do © 
bjęcia władzy i do nowej bak- 
teriologicznej wojny. 


Raporty komisji zmalazty po- 
twierdzenie w oficjalnych komu- 
nikatach, o odkryciu wojernnegu 
spisku hitlerowców w strefach 
anglosasistch. Organ partii Schu- 
machera „Der Sozialdemokrat” 
z dnia 25. II, br. pisząc o spisku, 
śpieszy z zapewnieniem, iż „wyni 
ki obławy dówadzą, że położenie 
w obu strefach jest całkkowicie(!) 

ane przez władze okupa- 
cyjne”. Jeśli przypomnimy, iż 
dopiero 30. IX. 1948 r. Schuma- 


czył w „Der Telegraph": „Obecnie 
organizacje podziemia nie stano- 
wią w Niemczech rweczywistego 
miebezpieczeństwa”, to jasným 
się staje, iż reakcyjna część kie- 
rownictwa .S. P, D, usłaniając 
hitleryzm, gotğwa mu znów to- 
rować drogę do władzy. W: dal~ 
szym ciągu cytowanego wyżej 
artykułu pisze „Der Sozialdetrno- 
krat”: „Akcja anglosaskiej taj- 
nej policji wytrąca Moskwie ar- 
gument, jakoby władze anglo = 
amerykańskie dotąd w swych 
strefach .nie podejmowały zdë- 
cydowanych kroków (przeciw hi~ 
tlerowcom)”. Rzecz jasna, grubo 
myli się każdy, kto przypuszczał, 
iż „wielka” obława i aresziowa- 
nie 100 hitlerowców zdoła rzu- 
cić zasłonę na błędną politykę 
anglosaskich władz  okupacyj- 
nych. I dawniej bywały areszty, 
może mniej efektowne, ale jedna 
kowo nieefektywne. Hitlerowcy 
utrzymali się wzrośli w potegę, 
dlatego, iż UTRZYMAŁO SIĘ 
PRZY BOGACTWIE I WPŁY- 
WACH SRODOWISKO SPOŁE- 
CZNE, KTÓRE ICH ZRODZIŁO 
I NIEKCHRGNNIE RODZIĆ BH- 
DZIE — MAGNATERIA ZIEM- 
SKA I RAK 


stwierdzić, iż ambasador Bliss Éa» 
ne mówił o osobach aresztowanych 
za działalność terrorystyczną lub 
za pomoc okazaną organizacjom 
podziemnym. Niektórzy z uwięzio 
nych powoływali się na swoje oby 
watelstwo amerykańskie przy- 
puszczając, że unikną w ten spo- 
sób odpowiedzialności przed sądem 
polskim i polskim prawem i mieli 
nadzieję, że otrzymają pomoc i 
ochronę ze strony konsulatu anie 
rykańskiego. 

W okresie wielkiego ruchu lud- 
ności z Polski do Stanów Zjedno 
czonych niektórzy obywatele naro 
dowości polskiej urodzili się w 
Stanach Zjednoczonych z rodziców 
— obywateli polskich. Wszystkie 
te osoby po powrocie do Polski 
nigdy nie powoływały się na oby 
watelstwo amerykańskie dopóki 
nie zostały aresztowtne za działal 
ność dywersyjną. Nie wchodząc w 
szczegóły stwierdzić należy, że 
istnieją pewne sprzeczności mię- 
dzy prawem polskim a amerykań 
skim, jeśli chodzi o zagadnienie 
obywatelstwa. Amerykańskie pra- 
wo przynależności narodowej opar 
te jest na zasadzie juris soli oraz 
juris sanguinis — prawo ziemi i 
prawo krwi, podezas gdy obowiązu 
jąca dotychczas ustawa w sprawie 
obywatelstwa polskiego z roku 
1910/20 oparta jest na prawie krwi 


Nienodne chwyty 
Schumachera 


z 

BERLIN, 11. 3, Przywódca nie- 
"ieckiej Socjalistycznej Partii 
Jedności.  Qito Grotewohl, w 
orzemówieniu wygłoszonym na 
«ongresie Partii Komunistycznej 
w Hesji, wyraził nadzieję, iż „ro- 
owania, które mają rozpocząć 
"ię w Moskwie dadzą Niemcom 
vokój, będący początkiem nowej 
„ery dla narodu Niemieckiego, a 
z „dej końcem. Pragnęlibyśmy, 
ga forum historii wyłoniły 


gów Niemcy zjednoczone. 
Pieck, inny przywód- 
stycznej Partii Jedno 
na kongresie z 0- 


ciwstawili się swemu przywódc: 
i współdziałali z Socjalistyczną 
Partią Jedności, 


Jak komunikuje agencja pra- 
sowa niemiecka „Dana” - 
Pieck zapowiedział, że Partia 


Komunistyczna i Socjalistycz- 
na Partia Jedności mają npołą- 
czyć się we wspólnej wale =z 
hitlerowcami 3j imperialistami 


niemieckimi. sali 


Nie wytępi się hitleryzmu na 
drodze policyjnej, jeśli nie wyr- 
wie sią go z korzeniami przez 
wywłaszczenie junkrów i koncer 
nów, jak to pomyślnie zrealizo- 
wame w radzieckiej strefie oku- 
pacyjnej. MONOPOLISTYCZNY 
KAPITALIZM NIEMIECKI NIE- 
SIĘ — JAK CHMURA DESZCZ 
— FASZYZM I AGRESJĘ. 

Dlatego zawodzą, jak ongiś: talk 
i teraz, anglowaskie próby apar- 
cia się na umiarkowanej reakcji, 
na obłaskawionym i cudzą ręką 
kierowanym  impertaliżmie, któ- 
ry już teraz przegryza uzdę, a 
gdy całkiem wróci do siebie, 
rzuci się znów na swego niefor- 
tumnego „opiekuna”, 

„Sukces” wywiadu angielskie- 
go, tak znacząco rozreklamowa:. 
ny -przez szowinistów z S.P.D., 
nie moće zatem zawoalować or- 
ganicznych braków polityki an- 
glosaskiej w Niemczech. . Prze- 
ciwnie, odsłonił przed zaniepoko 
joną opinią całkowite fiasko an- 
glosaskiej „denazifikacji* i za- 
kulisowe tło „akcji policyjnej”, 
zarządzonej w przededniu kon- 
ferencji moskiewskiej. 

Doświadezehia dwóch lat olu- 
pacji Niemiec dowodzą nieodpar 
cie, że mają one "tylko dwie dro- 


gi rozwoju. Drogę demokraty- 
zacji, wytyczoną przez traktat 
poczdamski, po której kroczą 


wschodnie Niemcy, gdzie władze 
radzieckie wywłaszczyły junkrów 
i monopole, tępią bitleryzm i 2k 
litaryzm, popierają siły antyfa- 
szystowskie i polsejową odbudo- 
wę kraju. I jest druga droga, po 
której ‘reakcyjne Niemcy już raz 
doszły od klęski do potęgi, od 
Wersalu poprzez Locarno i Mo- 
nachium do drugiej wojny — 
droga sabotażu pestanowień 
poczdamskich i dolarowych inwe 
stycji. 

Obrady nad traktatem pokojo- 
wym zadecydują czy nadal 
dwutorowy pozostanie rozwój 
Niemiec, czy też całe Niemcy 
pójdą drogą demokratyzacji. Ja- 
kie rozstrzygnięcie leży w inte- 
resie Polski ij trwałego pokoju— 
to jasne. Polska jest żywotnie 


TNR EJ zana 


z małymi uzupełnieniami, a nie uz 
maje zupełnie prawa ziemi, Wy- 
nika z tego, że niektóre osoby mo 
gą, stosownie do ustawodawstwa 
Stanów Zjednoczonych uchodzić za 
obywateli amerykańskich, a jedno 
cześnie według brzmienia prawa 
polskiego kyóć obywatelami polski 
nai. 

Wobec tego, iż obecnie .osoby te 
znajdują się na ziemi polskiej, pod 
legają one wszystkim przepisom 
prawnym obowiązującym na tere- 
nie Polski... Rząd Polski wysunął 
projskt stworzenia Mieszanej Ko- 
misji Polsko - Amerykańskiej w 
celu przedyskutowania i uzgodnie 
mia sprzeczności wynikającej z po 
wyższych faktów. Propozycja ta 
jednak dotychczas nie znalazła od 
dźwięku. 

Opinia amerykańska, która 
znana jest z tego, że respektuje 
prawa swojej ojczyzny, powinna 
być poinformowana, iż trudności 
mie wynikły z powodu nieprzyjaz- 


nago ustogunkowania się Rządu 
Polskiego wobec „osób, powołują- 
cych się na prawo do posiadania 


obywatelstwa amerykańskiego, lecz 
jedynie z racji obowiązujących na 
terenie Polski przepisów. 


na dka obrad Wielkiej Czwórki 


MOSKWA. 11.3, Dzisiaj o go- 
dzinie 10-gi czasu moskiewskiego 
Spotkali się w Moskwie zastępcy 


ministrów Spraw zagranicznych 
dia traktatu pokojowego Zz 


Austrią. Po południu odbędzie się 
posiedzenie Rady Czterech Mini- 
strów, 
obrad znajdzie się Sprawozdanie 
Sojuszniczej Rady Kontrolė. 
Delegat Chin w Radzie Bezpie- 
czeństwa wypowiedział się na te- 
mat wczorajszej gronozycji mini- 
stra Mołotowa umieszczenia zpra- 
wy Chin na porządku obrad kon- 
ferencji moskiewskiej, 


dlie 2 


Mosty na Odrze zagróżone 


Opole. fT.3. tel. wł) Stan 
wody na Odrze w Opolu 
as] się | z 375 cm na 


pobliżu mostów. Prowizo- 
tyczny most drewniany W 
Opolu silnie zagrożony. 
Przez kilka godzin wstrzy- 
many był ruch na moście. 
Sytuacja w, dal | ciągu 


przy czym na porządku , 


ROBOTNICZA 


NY . KOMPROMIS W SPRAWIE 
NIEMIEC, GDYŻ NAD INTRY- 
GAMI REKINÓW KAPITAŁU 
GÓRUJE WOLA NARODÓW, 
KTÓRĘ NIE DOPUSZCZĄ BY 
PÓWTÓRZYŁY SIĘ FATALNE 
/BŁĘDY I FRAGICZNE SKUTKI 
WERŚALW. Zastanawiająca jest 
godność 
| nagonką prasy niemieckiej w 
| strefie anglosaskiej "przeciw na~- 
przeciw Polsce j ZSRR, by odbić szej granicy zachodniej. Psie 
Śląsk i Prusy Wschodnie. głosy nie idą w niebiosy! W prze 

Daremnie jednak liczy reakcja | dedniu konferencji ` moskiewskiej 
na brak jedności i hiepowodze:- potwierdzili twarde poparcie dla 
nie konferencji  moskiewskićj. | granicy nad Odrą i Nysą Łużyc- 
Daremnie „atomowi szantażyści” | ką nasi wielcy sprzymierzeńcy: 
straszą utworzeniem, „państwa | ZSRR i Francja. Rzeczowo doce- 
Zachodnich Niemiec” „jeśli (kon- | nią sukcesy repólonizacji poważ- 
ferencja nie podda się dyktłandu | na prasa angielska. „Times” pi- 
protektorów Nieraiec. MNieciawno | sze o niendwracalności przemian 


zainteresowana w ujednoliceniiu 
reżimu okupacyjnego w duchu 
poczdamskiim. . Dlatego  sprzeci- 
wiamy się iederalizmówi, który 
utrudniiby jednolitą rygorysty- 
czną okupację, ułatwiając nato- 
masi Niemcom wygrywanie Za- 
chodu przeciw Wschodowi. Jak- 
że pouczający jest program spi- 
skowców, którzy zamierzali orga 
nizować wyprawę Europy Zach. | 


podpisano traktaty z byłymi mad Odrą i Nysą Łużycką. Dla 
wasalami Niemiec,  uzgądnio- | Niemców i ich protektorów po- 
ne po długich, w Pary- zostaje, jalk to słusznie pisał 


żu bardzo ostrych, pertfakta- 
cjach. MIMO ROZBINZWOŚCI 
BĘDZIE OSIĄGNIĘTY: SŁUSZ- 

JEBEE KIT! , 


GIOSY Drasv maie alskiei io ) konferencii 


a Times” „dopatrywać się w 
braku jedności szansy dla sie- 
La tę 


strategii podziemia z | 


moskiewskiej 


Spiskowcy 


dażyli © obalenia republiki 


stwierdza Komi 


mę. TL (2 


węgierscy 


A ą 
RR 


P7 


s Gd nik 


tet Wykonawczy 


Bioku Partii Lewicowych 


Eudapeszt. 11. 3. (TASS). Komitet 
Wykonawczy Bloku Partii Lewico- 
wych na Węgrzech opublikował de 
kłarację stwierdzającą, iż na sku- 
tek nieprzejednanegc stanowiska 
Partii Drobnych Posiadaczy Rol- 
nych, grozi rozłam w dotychczaso- 
wym bloku partii politycznych na 
Wegrzech. „Odbyty proces sądowy 
— powiedziane jest w deklaracji ~ 
wykazał z całą oczywistością, że 
spiskowcy, którzy dążyli do obale- 
mia republiki i lkwidacji systemu 
reformy rolnej, stwarzali trudności 
w odbudowie gospodarczej kraju i 
wywoływali kryzysy wewnętrzne, 
pozostawali w ścisłym kontakcie z 
kieruwniectwem Partii Drobnych Po 
siadaczy Rolnych. Związek Węgier 
skich Partii Lewicowych wyciągnął 
wszelkie wnioski z tegu faktu, i 
uznając Się odpowiedzialnym za 
przyszłość kraju, postanowił przer- 
wać trzymiesięczne cierpliwe wy- 


czekiwanie i oświadczył, iż ne Par | 


tie moa pecas, Owca 


MOWA LULU 


Kupi ial 


darzy do 


LONDYN. 11.3, PAP. | Prasa | 
brytyjska poświęca wiele i a za 


jako dobitną odpowiedź na nie- 
dawne zarzuty podsekretarza sta- 
nu USA Achesona w stosunku 
do Zwiazku Radzieckiego: 

Dalej korespondent pisze, że 
daje się: wyczuć coraz bandziej, 


konferencji * moskiewskiej, za 

mieszczając liczne lagi c:potrldernecje 
z Moskwy na ten {emat i snując 
przewidywania ng temat ewen- 


tualnego przebiegu obrad. Najiż Wielka Brytania jest obecnie 
ogół dzienriki tutejsze zajmują | więcej niż dawniej skłonna do 
stanowisko ostrożnej rezeswy. pozytywnej oceny nowych kra- 
= 6 | jów demokratycznych w Europie 

E Imes wschodniej i że również w tej 
80084 i okoliczności tkwią podstawy do 
orestondent dyplomatyczny | znalezienia wspólnej platformy 


„Times” nie sądzi, by w sprawie 
Niemiec na konferencji -w Mo- 
skwie można było eslągnać wie- 
cej, poza wydaniem dalszych in- 
strukoji dla zastępców ministrów 
Spraw zagranicznych. Opracowa- 
nie dokładnego tekstu tralktatu z 
Niemcami wymagać będzie dłuż- 
szego czasu. 

Sprawa traktatu z iAusf.nią jest 
mniej skomplikowana, jakikolwiek 
kwestia mienia poniemieckiego w 
Austrii i roszczenia Jugosławii 
w stosunku do Karyntii utrudnia- 
ją szybkie uzgodnienie stanowistk. 
Mimo to, Wielka Brytania i Sta- 
ny Zjadąoczone żywią nadzieję, 
że już w Moskwie uda się opra- 


między Wielką Buzfanią a Zw. 
Radzieckim Za dobra oznakę u- 
ważane jest uznanie przez Wiel- 
ką Brytanię rządu bufgarskiego. 


„Wally Worker“ 


„Daily Worker” w całostrnomico- 
wych komentarzach ma temat 
końderencji moskiewskiej zwraca 
m. Ii, uwage” na «doniosłość přo- 
blemu niemieckiego przemysłu. 

Zdaniem: „Daily Werker” kapi- 
tał brytyjsko - amerykański dąży 
do opanowania tego przemysłu i 


Henry Wallace 


sować definitywnie traktat z 
Austrią, 
„łdancheste» Guar- 


diam“ 


„Manchester Guardian” w ko- 
Tespondencji z Moskwy upisuje 
wrażenie, jakie wywołało wśtód 
przybyłych na konierencię dyplo- 
matów zawarcie ostatniego poro- 

zumienia polsko-radzieckiego, * 

Podkreśla on, że porezumienie 
to wywołało wielkie zuintereso- 
wanie w kołach dyplomatycznych. 

Związek: Radziceki —— Jak stwier: 
dza korespondent „Manchester 
Guardian” — popieca w pełni sta- 
nowisko polskie w sprawie granio 
zachodnich. Z drugiej strony ostat 
nie porozumienie daje Polsce sze- 
reg wielce doniosłych korzyści 

Wyliczając poszczególne punkty 
porozumienia, korespondent wy- 
raża pogląd, że stanowią one nie- 


Ważne obrady w 


w sprawie 


NOWY JORK, 11.8. W Bia 
łym Domu w Waszyngtonie 
odbywają się w ciągu dnia 
dzisiejszego obrady prezyden- 
ta Trumana z 50 przedstawi: 


Delegat Chin oświadczył, że ie- 
go kraj będzie się  iloraagat i- 
działu w obradach Konferencji w 


wypadku, jeżeli sprawa Chn Cielami obu wielkich stron 
zmajdzie się na porządku obrad Nictw w Kongresie. Przedmio 
tejże. tem obrad jest sytuacja w 


m 


Rozruchy na  Formozie 


.czyków, przeważnie urzędników 
zostało zabitych, Rozruchy, y- 
buchły, wi czasie rewizji dokona- 
nej przez władze chińskie w: po- 
szukiwaniu szmuglowaęego tyto- 
niu. Wwóz tytoniu jest zakazany, 
ponieważ wprowadzony został 
monopol tytoniowy. We wrześniu 
ub. roku 'do Nankinu przybyła 
delegacja, która stwierdziła, że 
ludność Formezy jest niezadowo- 
lone z urzędników chińskich. Sto 
wauzyszenie Mieszkańców For- 
mogy w Szanghaju niedawno 


LONDYN, 11. 3. Agencja Reu- 
tera donosi z Szanghaju, że ra 
Formozie ponownie wybuchły, roz 
ruchy, W Taħpeh i Port Keelung, 
tłumy usiłowały wedrzeć się do 
budynków rządowych: W Keelung 
dwie osoby zostały zabite, liczba 
ofiar w Taipeh nie jest. mana, 
Walki trwały całą noc i w oby: 
dwu miastach wprowadzono star. 
wojenny. Wyspa Formoza należa- 
ła dawniej do Japonii i jest g8- 
mieszka” przez okołe 4.500.000 
ludzi. Obecnie znajduje słę ona 
pod administracją chińską. W. u- | zwróciło się do generalisgimusa 
biegłym tygodniu w Teipeh, sto- Czank-Kai-Szeka z wezwaniem g 
licy, Air, kp POETA wa, GRA RZ reformi < 


z PARIS sprawa Kalni oR 


do wprowadzenia kontroli bry- 
tyisko - amerykańskiej nad kar- 
telami niemieckhni zamiast” ich 
znmisuozemła. Polityka taka łączy 
się z dążeniem do utworzenia t. 
zw. Stanów Zjednoczonych Euro- 
py, do których miałyby wejść 


spada odpowiedzialność za to wszys 
tko, co się zdarzyło. 


Komitet Wykonawczy Partii Le- 
wicowych wskazuje następnie na to 
że kierouwnietwo Partii Drobnych 
Fosiadaczy Rolnych nie przedsię- 
wzięło żadnych. kroków, które by 
wskazywały na to, że partia ta wy 
ciągnęła wimioski ze spisku, Partie 
lewcowe Węgier oświadczaja — p 
wiedziane jest następnie w dekla- 
racji — że nie pójdą na żadne 
ustępstwa które by mogły przynieść 
uszczerbek krajowi. ` Pexojowe 
współżycie z Partią Drobnych Po- 
siadaczy Rolnych zależeć będzie od 
tego, czy pattia ta weźmie rozbrat 
z elementami antydemoicratyczny- 
mi, działającymi dotychczas w jej 
ramach i gotowa jest w istocie, a 
nie tylko w słowach współpracować 
z lewicowymi partiami Węgier w 
walce przeciwko siłom reakcji. 


opanowania przemysłu niemieckiego 
c 


zachodnie strefy okupacyjne Nie- 
miec, 

W sprawie zachodnich granit 
Polski „Dailiy Warker” podkreśla, 
że wszelkie wysitki w kierunku 
[zew tych granic skazane są 
na niepowodzenie.. 


Sklad delegacji na konferencie 
moskiewską 


Moskwa, 14. 3. PAP. W skład 
delegacji radzieckiej, na czele 
której stoi minister Molotow, 
wchodzą wiceministrowie Wyszyń 
ski i Gusiow, marszałek Sokola- 
ski, Smirnow i Siemionaw, 


Bo aelegacji brytyjskiej, której 
przewodniczy minister Bevin, na- 
leżą lord Hood, Fal-Patch i Di-' 
xXON. 


Stany -Zjednoczone reprezentu- 


= 


Waszvnatonie 
Grecji 


Grecji oraz sprawa pomocy a- 

merykańskiej dla tego kraju. 
Jak donosi agencja INS sena- 
tor Vandenberg zapowiedział, 
Że prez. Truman złoży swe 
oświadczenie w sprawie Gre- 
cji w środę o godz. 13-tej w 
południe, zwracając się rów- 
noczęśnie do połączonych Izb 
amerykańskiego Kongresu i 
całego narodu. 


ją minister Marshall, Murphy, 
Bohlen; Dulles i generał Klark. 
Skład delegacji francuskiej jest 
następujący: minister Bidault, 
gen. Catroux, Couve de Murville, 
Alphand i Saint-Ardouin. 
Wraz z doradcami j ekspertami 
liczba radzieckich uczestników 
konferemejf sięga 30 osób. Fran- 
cja i Stany Zjednoczone wydele- 
| gowały po 20 osób, a Wielka Bry 
tania na razie tylko 9 osób. 


>=" 


W inieresie pokoju 
problem Grecji winien być rozp 
na forum ONZ 


uirzony 


B. sekretarz handlu w 
rządzie USA Henry Walla- 
ce wyraził dzisiaj pogląd, 
Że w interesie międzynaro- 
dowego pokoju” problem 
Grecji winien być rozwiąza 
ny ne iorum ONZ. Wypo- 
wiadając się na temat po- 
fityki prez. Trumana wobec 
Grecji, Wallace oświadczył, 
że rząd amerykański nie 
może zapominać o tym, że 
pozycja Anglików w Grecji 
i Turcji jest ważna tylko 
dla Imperium Brytyjskiego. 


TEDO mA AER STESA OALA Oar 


Marshall zapowiada kont: nuowanie 


polityki 


Londyn, 11. 3. PAP, Jak dono- 
si z Moskwy agencja Reutera, 
minister spraw zagranicznych 
USA Marshall zaznaczył w po- 
niedziałek, że na obecnej konfe- 
rencji będzie ściśle komtynuował 
politykę, amerykańską, ustaloną 
przez swego poprzednika. „Opie- 
ram się na umowie poczdamskiej 
i na warunkach przedstawionych 
przez Bytnesa w jego przemówie 
niu w Stuttgarcie“ — oświadczył 
Marshall na konferencji prasowej 
w Moskwie.  Dodaf on, że jest 
również gotów kontynuować wy- 
siiki Byrnesd, zmierzające do za- 
warcia na przeciąg lat 40-tu pa- 
ktu czterech mocarstw, 


Na pytanie, jakie miejsce w 
wozmówach moskiewskich zajmie 
kwestia Austrii, — Marshall oś- 
wiadczył, że w Nowyri Jorku, 
gdy opracowywano porządek 0- 
brad konferencji moskiewskiej, 
nie ustalono w jakiej kolejności 
mają być omawiane poszczególne 
tematy. Jednakże po otwarciu o- 
brad z pewnością omówiona bę- 


M ZZ MÓC T RZL — 


Byrnesa 


się od komentarzy na temat sta- 
howiską Francji i Wielkiej Bry- 
tanii wobec propozycji zawarcia 
paktu czterech mocarstw, stwiec- 
dzając jedynie, że w rozmowach 
prowadzonych w Paryżu „poru- 
szył on ważność tej sprawy“. 


RAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAA, 


EAM nrofestuje 
przeciw nowym 
aresztowaniom 


Belgrad. 11i. 3. Jugnot arish a 
agencja prasowa Tanjue podidu do 
wiadomości, że delegacja KAM zło 
żyła protest na ręce premiera grec 
kiego Maxiruosa, przeciwko nowej 
fali aresztowań. Równocześnie ta 
sama agencja donosi, że dwie dy- 
wizje rządowe toczą z oddziałami , 
partyzanckimi w rejonie Olimpu za 
żarie walki oraz w prowincji Tes- 
sali, gdzie wojska rządowe atakują 
partyzantów przy pomocy artylerii 
i samolotów. W całej Grecji szerzy 
się ruch sirajkowy a na wyspie 
jrecie. do Ag ropita przyja 
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-_- JÓZEF DUBIEL 
Dyrektor Departamentu Csiedleńczego 
Ministerstwa Ziem Odzyskanych 


„Jedną z mijwiększych prze- 
kód w zagospodarowaniu Zień 
Odzyskanych była pływńość sto- 
śuiiików prawnych w zakiegie u- 
żytkowamie i własności, Wszyst- 
ko — począwszy od ńiebli a skoń 
czywszy ma gospodarstwie wiej- 
Skim i nieruehiośności miejskiej 
= były tu w użyfkowamia, nie nie 
było własnością. Było to podłoże, 
£ kiórego wyrastał osławieny 
„szaber ”, 


W tym sianie meczy Minister- 
Stwo Zietn Odzyskanych za jedno 
ze Swoich podstawowych zadań 
aalo unormowanie stosunków 
własiwóściatcych na Ziemiach Od- 
zyskanych Po przeprowadzeniu 
w Toku 1946 przygotowań legi- 
glacyjnych i  orgamizacyjnych 
przystępujemy w roku 1947 de 
realizżcji akcji własnościowej na 
wszystkich odcinkach. Nek 1947 
będzie na Ziemiich Odzyskanych 
w cślymm tego sływs znaczeniu 
BOKIEM UWŁASZCZENIA. 

Na podstawie zarządzenia Mini 
sterstwa Ziem Odzyskanych z 
dnia 3 września 1946 r. i po prze 
prowadzebiu spisu ruchomości na 
Ziemiach Odzyskanych przystąpi 
liśmy w szerokim zakresie do 
sprzedaży mebli i mych rucho- 

Równocześnie powołany przez 
Ministerstwo Ziem Odzyskanych 
Główny Inspektorat Specjalnej 
Akcji Likwidacyjnej — kończy 
sprzedaż magazynów Urzędów 
Likwidacyjnych, a Departament 
Aprowizacj 1 Handlu pizeprowa 
dza ż kupiectwem rozliczenia z 
tytułu remianentów handlowych. 


W ten sposób wprowadzamy Sł- | 


bilizacją stosunków prawnych w 
zakre ruchomości wszelkiego 
pa u Przeprowadzenie tej a- 
keji umożliwi zniesienie uciąźli- 
wego, a jednak niezbędnego za- 
kazu wywozu mienia ruchomego 
z Ziem Odzyskanych, 
Decydujące znaczenie ma oczy- 


Lida ujawniających się człon 
ków podziemnych organizacji 
przed Komisja Armnestyjną przy 
Woj. Urzędzie Bezpiecz. Publicz- 
nego w Warszawie z każdym 
dniem wzrssta. Poczekalnia przy 
legająca do pokojów, w których 
urzeduje Komisja zapełniona jest 
eczekującymi na dópełnienie for- 
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Obroty portów w delcie 
Wisły przekroczyły 
47 proc. obrotów 
przedwojennych 

Obroty Gdyni i Gdańska w 1946 
r. zamknęły się sumą blisko 8 mil. 
ton. Plan przekroczony został o 
przeszło 10 *%, Import wyniósł bli- 
sko 5 mil. ton. eksport zaś nieto- 
Poniżej 3 mil ton. 

Punkt kulminacyjny osiągnięto w 
miesiącu czerwcu (ponad 8UU tys. 
ton). 

W porównaniu z rokiem 1938 9- 
Biągnęliśmy ponad 47 "a obrotów 
przedwojennych w porcie Gdyni i 
Gdańsku. 


|wiście przeprowadzenie akcji ū- 
i właszczeniowej w zakresie nieru 
chormości wiejsikich 1 miejskich. 
W tej dziedzinie pod kemtiec 1946 
|r. zostały wydane dwa podstawo: 
we dekrety: dekret z dhig 6 wrie 
Sia o ustroju tfolrym i śsadnie- 
twie na obszarze Zieża Gdzyska- 
mych i b W. M. tzdańska, oraz 
dekret z diia 6 grudnia 1046 T. 
a przekazywaniu zaitmia wierolni- 
czego na Ziemiach Gizyskanych. 
W CHWILI OBECNEJ TRWAJĄ 
PRACE PRZYGOTOWAWCZE 
DO REALIZACH TEGO DRU. 
|GIEGG BERRETU. Natomiast 
realizacja dekretu 6 ustroju rol- 
nym i osadnictwie pna «bszarze 
Ziem Odzyskanych į byłego Wol 
niego Miasta Gdańska znajduje 
się w pełnym toku i z dniem 8 
marca weszła w tową FAZĘ. 

Główne zasady tego ważnego 
dekretu są następujące: 

Na cele osadnictwa wiejskiego 
przeznaczono wszelkie nierucho- 
mości ziemskie z wyjątkiem włas 
ności autoehtonów. Z tego zapasu 
ziemi lv proc. użytków rolnych 
zostało względnie zostanie wy- 
dziclonych na cele publiczne, Za- 
sadnicza wielkość gospodarstwa 
rolnego wyńęsi według dekretu 
od 7 — 15 ha, w zosjradarstwach 
hodowlanych i ogrodniczych do 
20 ba. Normy powyższe na pod- 
stawie uchwały Rady Ministrów 
mogą być podwyższone 6 1/3. 

Nabywcasi tych gospodarstw 
mogą być WSZYSCY OBYWATE 
LE POLSCY, KTÓRZY FRZY- 
| BYLI NA Z. O. W RAMACH 
| AKCJI PRZESIEDLEŃCZEJ, A 
WIĘC ZARÓWNO REPATRIAN 
CI, JAK 1 PRZESIEDLEŃCY. 
Nadto nabywcami mogą także 
być autochtoni. Na nabywcy cią- 
ży obowiązek prowadzenia gos- 
podarstwa osobiście iub przez 
członków rodziny, żyjących z nim 
we wspólnocie gospodarczej. 

Gospodarstwa nabywa się od- 


malności przywracających ich do 
normalnego życia. 

Komisja, która jest w stanie 
załatwić przeciętnie około 35 
osób dziennie, robi wszelkie wy- 
siłej aby podołać nawałowi pra- 
cy. W dniu 10 bm. ujawnili się: 
Dowódea placówki WiN krypto- 
nim, Puma” -pseudonim Wierz- 
ba”, komendant placówki w Mał 
kini będący jednocześnie szefem 
łączności obwodu WiN na terenie 
powiatu Ostrów Mazowiecki pseu 
donim „Ręka” i „Robin“, inm- 
struktor organizacji AK. ps. „Ski 
ba” i inni. i 

Komendant inspektoratu sando 
mierskiego NSZ kryptonim „Z0- 
fia” porucznik „Frant“, który uja 
wnil się dnia 10 bm. ogłosił o- 
świadczenie następującej treści: 

„Apeluję do wszystkich podle- 
głych mi żołnierzy rozsianych po 
całym kraju, aby natchmiast zer- 
wali z dotychczasową swą ilzia- 
łelnością i zgłaszali się do naj- 
bliższych Komisji Amnestyjnych, 
eclem ujawnienia się i przystą- 
pienia do odbudowy zniszczonej 


Nedawanie aktów własności 
w Kluczborku i .Gdeńsku 


Dom Kultury w Kluczborku 
był terenem historycznego wrę- 
czenia aktów mądanią ziemi, 
Przez delegata wojewódzkiego i 
Starosty powiatowego. Wzrusza- 
jacy był moment, gdy dzieci 
osadników, ubrane w stroje re- 
giomalne, ślubowały ` chóralnie, 
jako przyszli spadkobiercy tej 
ziemi, bronić jej do ostatniego 
tchu. 

W uroczystościach w Gdańsku 
był obecny z ramienia Rządu 
minister Lechowicz, 

Po barwnym pochodzie dele- 
gacji i przedstawicieli osadni- 
ków, odbyła się w Gmachu Aka- 
demii Lekarskiej w Gdańsku 
część oficjajna uroczystości, za- 
początkowana odegraniem hym- 
nu narodowego. W sztafecie, 
skiadającej się z trzech chłopów 
gdańskich, przekazano srebrną 


Dar SZEW 


Nz 


Postępując — śladzani 
gdyńskich, którzy  zaofiarowałi 
powaćną ilość obuwia dla naj- 
biedniejszych dzieci swego mia- 
gta — Cech Szewców m. Gdańska 
uchwalił jednomyślnie obdzielić 
ubogą dziatwę Gdańska W ma- 


szewców 


ców g 
ubogiej dziatwy, 


szkatułkę, zawierającą prochy 
z pieców krematoryjnych Stutt- 
hofu. Sztafeta ma złożyć . hołd 
Prezydentowi . Rzeczypospolitej 
wraz z adresem hołdowniczym 

W części artystycznej 'akade- 
mij wzięli udział soliści Opery 
Warszawskiej i Filharmonii Bał. 
tyckiej. 


ZOB EEA. AE BARÓW" NENA 


Ujawnianie sie band 


podarstwa w wysokosci odńówia 
dającej przecie roczalzni 
uradcajowi z dalego obszaru 
ziemii przy czym jako przeuiętny 
rodzaj dla gruntów średniej ja- 
kości przyjmitje się ene 15 cen- 
tnarów metrycznych z 1 ha. ©- 
sddnikowt wojskowyn, którzy 
korzystają z przywilejów osad- 
nietwa wojskowego odlicza się od 
ceny przypadającej za gospodar- 
stwo równowawtóść o obszarze 
10 ha użytków rolnych Średniej 
jakości, natomidst repatriantom 
na pokrycie ceny, nabycia gos- 
podarstwa zarachowuje się war- 
tość pozostawionego gospodar- 
stwa 

DEKRET POWYZSZY STAŁ 


SIĘ PODSTAWA PRAWNĄ DO 
AKCJI UWŁASZCZENIOWEJ W 
ZAKRESIE OBADNICTWA ROL 
NEGO NA .Z. O, Axcję ię można 
podzielić na 3 fazy, 

Pierwszą fazę stanowi t. zw. 
akcja wnioskowa, którą rozpo- 
częliśmy w październiku 1046 r. 
Polega ona na tym, że t, zw. ko- 
misje wnioskowe,-złożone z przed 
stawiciełj referatu 6siedleńczego 
starostwa, PUR-u oraz biura rol- 
nego w poszczególnych groma- 
dech przyjmują wnioski od osad, 
ników. W wyniku tej akcji ko- 
misje wioskowe przyjęły dotąd 
220.000 wniosków na 890 tys. 
wniosków, które należało przyjać. 
Największą trudmość stanowi fakt 
że w formularzach wmioskowych 
musieliśmy niestety — chcąc u- 
porządkować stosunki własnościo 
we na wai — postawić szereg py 
tań, na które odpowiedź jest dla 
osadnika dość skomplikowaną. 
wskutek tego komisje często sa- 
me wypemiają wniosek za osad- 
nika, Zmniejsza „to oczywiscie 
wydajność pracy Xomisyj, która 
to wydajność wynosi obecnie 
przeciętnie 10 przyjętych wnios- 
ków na dzień. 


Rzeczypospolitej Polskiej. Jedno- 
cześnie przypomineżm podległym 
mi żołnierzom, aby przy ujawnia 
niu się złożyli broń į cały ekwi- 
punek organizacyjny, jaki jest w 
ich posiadaniu”, 

Również w dniu 10 bm. do 
Komisji zgłosili się członkowie 
grupy Reak „Floriana“, wraz ze 
swym dowódcą działający w oko 
licy Warki nad Pilicą złożyli 
oni przed Komisją poważną ilość 
broni. 


W czasie swej podróży po Pol- 
sce bawił we Wrocławiu przez 
dwa dni znany slawista brytyj- 
ski prof, Uniwersyteła w Lon- 
dynie dr. Wiliam Rosę. 'W czasie 
swegu pobytu ‘we Wrocławiu 
gość bmytyjski zwiedził miasto 
interesując się stanem zabytków 
miasta, pracami wrocławskich 


| uczelni oraz instytutów nauko- 


wych. Ponadio prof. Rose zwie- 
dził _ Wrocławską Państwową 
Fabrykę Wagonów. W rozmowie 
z przedstawicielem -PAP prof. 
Rose tak opisuje swe wrażenia 
z Wrocławia: 

„Wroclaw znam 2 okresu przed 
wojennego, lecz jego zniszczenia 
wojęnne przekroczyły wszystko, 
czego mogłem oczekiwać napod- 
stawie wiadomości posiadanych 
w Anglii. Widzę jednak, że Po- 
lacy dzięki. swemu wielkiemu. 
hartowi i olbrzymiej. energii. TO- 
bią wszystko, by w możliwie 
najkrótszym czasie przywrócić 


Powról 


rolników polskich 


z Francji 


Do Dziedzice piźyby! duży wan 
sport reemigrantów polskich z 
Francji. Transport, liczący 47 wa 
gonów przyjechał z Arras, przy- 
wożąc 658 osób. Początkowo checia 
no transport skierować z Zebrzy 
dowiç wprost do Legnicy na Dol 
PD LRERZZ O DO | 


dańskich dla 


| 


-mach Pumocy Zimuwej obu» 
wiem. Każdy czonek hu zo- 
bowiązał się obdarow:ć dziecko, 


G 


skierowane do niego * z Komi- 
tet Opieki Sp Jeczn” , 'edną parą 
buwig | 
B=" 


nym Śląsku, jednakże władze 
wojskowe w 4ebrzydawicaćh nie 
zgodziły się na to, kierując tran 
sport do Dziedzic celem załatwie 
nia odpowiednich formalności, 
Poza iym transpoti m przyjecha- 
ło na własną rękę 34 indywidu- 
alnych repatriantów z Belgii, 
Francji, Czechosłowach (Praga) i 
u okupowanych Niemiec, a mia- 
nowicie ze Schwedischhall w stre 
fie amerykańskiej i z Hamburga 
w strefie brytyjskiej Na punkcie 
etapowym PUR-u w Dziedzicach 
przebywa chwilewo znów wię- 


ksza liczba repatriu' ów, a mis- 

nowicie 663 osób, Repatrianci in 

dywidualni szybka  rozjeżżają 
leig pó kraju, 


PET el 


pop a 


iszczenie na Ziemiach Odzysk 


Drugą fazę akcji uwiłdszczenio 
wej zaczęliśmy w dniu 98 marca 
— wydawaniem aktów nadania, 
Co oznacza akit nadania, Akt 
nadania jest orzeczeniem władzy 
(Komisja Osadnictwa Rolnego) 
wyznaczającym nabywcę gospo- 
darstwa. Nabywca taki ma pra- 
wo do objęcia danego gospodar- 
stwa w posiadanie celem korzy- 
stania i pobietania z niego użyt- 
ków bezpłatnie. 

Trzecią wreszcie i ostatnią fa- 
zą akcji uwłaszczeniowej jest wy 
dania przez władzę administra- 
cyjną, jako władzę ziemską t, zw. 
orzeczenia o wykonaniu aktu na- 
dania. Orzeczenie takie zostanie 
wydane po ustaleniu granic gos 
podarstwą oraz ceny nabycia. 
Orzeczenie o wykonaniu aktu 
nadania stanowi podstawę wpisu 
do ksiąg hipotecznych, Odtąd na- 
bywca staje się pelnym wiłaści- 
cielem gospodarstwa, 

Władzami powołanymi do prze- 
prowadzenia akcji uwłaszczenio- 
wej są władze almiuistracji O- 
gółnej oraz powołano przy nich 


wiedzie prym w ;,, 
Młodociami robotnicy Państwo. 
wych Zakładów Włókienniczych 
„A, Horak“ są w chwili obecnej 
najliczniejszy. na terenie woj. 
łódzkiego zespołem, uczestniczą. 
cym w trzecim młodzieżowym 
„Wyścigu pracy", W rmłodzieżo- 
wym Wyścigu pracy uczestniczyła 
w tej fabryce 550 pracowników, 
zatrudnionych na wszystkich od. 
działach. 

Osiągnięcia młodocianych pra- 
cownikków są jnponujące, I tak 
Siedlecka, Bromisława, obsługują- 
pa sześć krosier, osiągnęła 149 
proc. normy produkcyjnej; Mi- 
klas Krystyna 1 Kubicka Zofia 
również pracujące przy sześciu 


Praca P, K. P. w cyfrach 


w miesiącu styczniu 1947 r. 
przewiezioBo na P.K.P. 20.190.402 
pasażerów (nie licząc repatrian- 
tów i przesiedleńców) oraz na- 
ładowano 323.875 wagonów to- 
warowych. Wpływy za przewóz 
osób i bagażu wyniosły 795250436 
złotych, 


miastu jege bogactwo i Świet- 
ność dawną. Praca wre na wszy- 
stkich odcinkach życia, odbudo- 
wują się fabryki, zakiady uni- 
wersyteckie i kościoły, Widok 
odbudowującego się mostu ko- 
lejowego w drodze do Wrocła- 
wia pomimo ostrej zimy, przeko* 
nał mnie, że nawet w najcięż- 
szych warunkach Polacy odbu- 
dowują zniszczenia wojenne. 
Zwiedzając biura Regionalnego 
Urzędu Planowania, przekona- 
łem się, że gospodarka polska 
na Dolnym Śląsku prowadzona 
jest w sposób najnowocześniej 
planowy. Także Wrocławska Fa- 
bryka Wagonów odbudowana z 
ruin, pomimo braku materiałów 
i narzędzi i produkująca pełną 
parą węglarki oraz nowoczesne 
wagony osobowe, jest wielkim 
sukcesem, jakim wiele państw 
europejskich poszczycić się nie 
może. 


.Na podstawie tego co dotych 
czas widziałem, mogę stwierdzić, 


Osięgnięcia 
w porcie szczecińsiim 


W krótkim okresie od jesieni dc 
wńea 1946 r. wydobyto z koryta 
udry 338 tom zatopionych części 
pontonów, odbudowano 826 mb. po- 
mostów na nahrzeżach dla umożli- 
wienia wyładunku, zbadano na- 
brzeża | nurty rzeki na przestrzeni 2 
tys. mb. Wykonano 500 m? nowych 
bruków i dojazdów, ponad 800 mb. 
nowych rurociągów. Oczyszczono te 
reny ze złomów i rumowisk na prze 
strzeni 50 tys, m3, wykonanc 2 tys. 
mb, ogrodzeń. 

Obecnie kontynuuje Się remont 
trzech magazynów (10.800 m”), re- 
mont budynków szkeły morskiej 
muzeum morskiego. 

Fonadto wykonano 1,600 mh Y 
napowietrznej | przeszła 400 ze 
wnętrzpvych punktów świetlnych. 

Miesiącem szczytowym w prze- 
biegu pracy Szczecina był listopad 
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Wybitny slawista brytyjski we Wroc 


Zagłębia 


| W 28-mą rocznicę wielkie 
powiatowe i wojewódzkie Komi- K 
sjoe Osadnietwa Rolnege, Dlag 
prędkiego i sprawnego przepro- 
wadztnią tej akcji minister Ziem 
Odzyskanych mianował delegata £ 
dla spraw akcji uwłaszczeniowej 
oraz wojewódzkich i rejonowych 
inspektorów. 

W dniu 9 marca we wszystkich 
powiatach na Z. O. zostały osad- 
nikom wręczone pierwsze akta | 
nadania, Dzień 9 marca był nie- 
wątpliwie doniosłą datą w zagos- | 
podarowaniu Ziem Odzyskanych. 

Dzień ten jeszcze raz wykazał 
całą bezpodstawność reakcyjnych 
kłamstw o tym, że Rząd na Z. O. 
chce wprowadzić kołchozy, Prze- 
cież akt nadania wyznaczą indy- 
widualnego nabywcę na gospo- 
darstwo, É 

Sądzimy też, że dzień ten — w 
przededniu konferencji moskiew- f 
skiej — vędzie stanowił NAJ- 
WŁAŚCIWSZĄ SPOKOJNĄ 
ALE I BTANOWCZĄ OQODPO- f 
WIEDŹ DLA TYCH WSZYST- f doli robotnika. 
KICH, K'FORZY FRAGNĘLIBY|' Śwłat pracy postanowił te- 
Ady urządzić potężną manife- 
| stacje, aby upomnieć się w 
Aten sposób o swoje prawa 1 
| podkreślić swoje przywiłąza* 


(bl) Rok 1919, okres kształ 
jtowania się państwowości 
(| polskiej, bezpośrednio prawie 
po odzyskaniu  niepodległo- 
ści; okres tarć między lewicą 
polską, reprezentującą intere- 
{sy świata pracy, a skrajną 
prawicą, występującą w imie 
niu obszarników i międzyna- 
rodowego kapitału. 


Dla klasy robotniczej były 
to ciężkie dni walki o byt. 
Z nędznych zarobków robot- 
nik nie mógł wyżyć. Panowa 
ło wrzenie. 90 proc. robotni- 
ków Zagłębia zrzeszonych 
było, podówczas w związkach 
zawodowych. K. P. P. i P.P. 
BS. wspólnie prowadziły walkę 

o poprawę bytu świata praci 
ale dawało to słabe rezultaty 
wobec zaciekłego oporu kla- 
sy posiadającej, nie chcącej 
za żadną cęnę ulżyć. smutnej 


DD = 


TETO 


„f,*% i „+: Mnie do lewicowego rządu 
| | putworzonego w; Lublinie 
5 j Í | przez Ignacego  Daszyńskie" 


go. Termin manifestacji wy- 
znaczono na dzień 12 marca. 
Miał się odbyć masowy wiec' 
przed dworcem kolejowym w 
Sosnowcu. 

Ze wszystkich stron Zagłę” 
bia ciągnęły pochody robotni- 
cze ze sztandarami związków 
zawodowych i P. P. S. Sztan 
darów P. P., jako partii 
wówczas nielegalnej, nie by- 
fo. Ciągnęły do Sosnowca pò- 
chody z Dabrowy, Będzina, 
Czeladzi, Niwki, ze wszystkich 
ośrodków robotniczych Za- 
glebia. Około 50 tysięcy ro- 
batników brało łacznie udział 
w manifestacji. Czołowi dzia- 
K. P. P. i P. P. S. pro- 


Wyścigu pracy“ 


krosnach osiągnęły po' 135,8 proc. 
1 131,9 proc. normy. 

„Na odkiejale przędzalniczym na 
pierwszym miejscu znajduje się | 
Godzińska Halina, która osiągnę 
ła 173,3 proc, normy produkcyj- 
nej, na dnugim miejsc zaś zmaj- 
duje się Przybył Stefania — 173 

W snowalmj czałowe miejsce | 
zajmują Lewandowska Stanisła. | 
wa 202 próc., Suflecka Zofia 0-5 
raz Sończyńskia Irena (obie pe 108 
proc, normy). Na oddziale przy- * 
gotowawczym przodtją w wyści A {acze 


gu pracy: Kaczmarek Rozilia f wądzili pochody. Byli to towa 
|197,2 proc, Nowak Irena 195,34 rzysze: Śp. Misiaczek, Dęb- 
„PROC. 


praz Piątkowski Jan S ski, Lipski, Kosiński z D 


CJA Ra (TAN 


bro- 


aniiesia 


& 

W związku z podpisaniem u- 
kładu przyjaźni j wzajemnej po- 
mocy między Czechosłowacją a 
| Polską odbyła się w Cieszynie 


uroczysta manifestacja polsko = 
czeska, 

| | 

AWIU sztandarowe, Pochód doszedł do 
. "Z 1 środka mostu, gdzie spotkał się 
że w Polsce robi sie więcej dla | z maszerującym z przeciwnej stro 
odbudowy kraju, niż w Anglii ny również ze sztandarami po- 
Przebywałem w Polsce przez| chod CZES” 
długie lata i znam ją z oleresu| © p. 2 JE km 
po pierwszej wojnie. Dziś widzę, EE a ię 
Że kraj wasz powróci prędzej do | TES: 00. Smo aei 
równowagi niż było to po pier- | SZYCh sąsiadów, oraz podxresa- 
wszej wojnie światowej. Jak jac doniosłość niniejszej uroczys- 
tylko powrócę do Anglii z ra- tości, Następnie przemawiał bur- 
dością opowiem swym rodakom | mistrz Zach. Cieszyna ob. Blach, 

przedstawiciel społeczeństwa pol- 


o wszystkim co widziałem W| PL 
Polsce, o waszych wysiłkach nad skiego tow. Berek Jerzy oraz 
PSL uu 
kx 35 


l 


Przybranyoů we flagi ulicami 
Wschodniego i Zachodniego Cie- 
szyna ciągnęły już od godz. 15-ej 
liczne rzesze cieszyniaków w kie- 
runku mostu na Olie. Parę mi- 
nut przed 16-tą w tym. samym 

| kierunku ruszył wielki pochód 2 
rynku cieszyńskiego, Pochód pro- 
wadzili przedstawiciele władz í 
organizacji, oraz liczne poczty 


za 


odbudową i sukcesach gospodar 
czych,” 


Statek: „Oksywie“ 
w drodze do Polski 


RZYM. 11, 3. PAP. Dnia 8 marca 
opuścił Genuę statek „Oksywie” u- 
dając się do Amsterdamu, skąd od- 
płynie do Polski. 


sai zań 


W sali konferencyjnej WEN 
w Olsztynie odbyły się obrady, 
; delegatów PSL „Nowe Wyzwole- 
| nie” z terenu województwa ol- 


E a oa TORA 


Szkolenie zdwodowe 
pat E. aiit 
Rozwój sz” -"%ctwa spółdzielczego 


Y r p 4 
tia Pomorza 
nych gimnazjów spółdzielczych, 
których zadaniem będzie dostar- 
czenie wiadomości teoretycznych 
pracownikom spółdzielczym. 
20060794  IPRELE 


RE 


TWIN 


1 das 


Woj. pomorskie posiada obec- 
nie 3 licea spółdzielcze i 3 szko- 
ły przysposobienia spółdzieiczego 
ze szkołą w Kałudzie Małej na 
czele. Poza tym na uwagę zaslu- 
guje Spółdzielcza Szkola Ple- 
karso Cukiernicza w  Byusasz- 
czy, będące jedynym ośrodkiem 
szkolenia fachowców tej branży 
w Polsce. W ub. -roku szkoły 
spółdzielcze na Pomorzu skoń- 
czyło z górą* 30 osób. W bież, 


LODYN. 11. 3. Władze brytyjskie 
zawiadomiły 200 Polaków w Anglii 
że będą oni przywiezieni do Nie- 


roku frekwencja uczniów w [miee i tam zdemobilizowani, ponie 
kał:ch wzrosła. aćmal' dwu- | waż nie wstąpili do Polskiego Kur 
; są k pusu Prayaposobienia i Rozmiesz- 

tnie? Padialtuic, sie ma uce Ae ysposobi 
wejsktuje się otwarcie czenia, sni taż nie zdecydowali się | 
(szeregu jednorocznych  KuUPEÓW | na powrót du swego ksaju rodzinne 
spółdzi ych branżowych, jak: | zo. Polaków, którzy nie powzięli 


młynarski włókienniczy, cukier- | jeszcze żadnej decyzji 


niszy, itp. sorag korespondencyj- (15 tys 1 gr An brytyjskie 


- 


| 


arca 19139 r. 


w Zagliębłu 


U nolsto-Częskie 


w Cieszynie 


o Mg mira AEDA 


Nowe Wyzwolenie” 
w Olsztynie łaczy się ze Str. Ludowy 


- 0069906999 0 
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j manifestacji robotniczej 


wy, śp. Kowalski ze Strzemie 
szyc, Dylewski i wielu. innych 
z K. P. P; tow. tow. Bień, 
Bocian, Pilch į inni z P. P. S. 
„Nie byłe: żadnych anty- 
państwowych wystąpień == 
stwierdza tow. Dylewski «= 
Niwki, który opisuje narn Ow 
pamiętny dzień — a jednak 
wszędzie szarżowała na mas 
konna policja i nor Szar 
"żowała już w Dąbrowie, W 
Czeladzi, w Małobądzu, w fAł 
lowicach. Pięciu naszych to- 
warzyszy zostało zabitych, 
kilkudziesięciu rannych i cięż 
ko pabitych. Sztandary ode* 
brano nam i zniszczono, bito 
nawet kobiety i dzieci, Zaletą 
dwie dwie minuty zdołał prze 
mawiać Śp. tow. Misiaczek 
rzed dworcem sosnogg™ 
im. Ściągnięto go ze so% 
kamieni, na którym stał r” 
resztowano. Nie jego jed 
źresztą. Wszystkie aresz 
posterunki policyjne byfig 
tego przepełnione ares 
nymi robotnikami". 3 
„Nigdy niezapamr 
dnia — mówi dalej 
lewski, Każdy 
„Niech żyje rząd rob 
chłopski! wywó 
wściekłą szarżę. Konna p% 
wdzierała się w nasze << 
gi masakrując robotii 
szablami. Klasa robe 
Zagłębia _ spłynęła wt 
krwią. . Choć  manifesi: 
nie przyniosła nam spod 
wanej poprawy bytu, 
kazaliśmy przecież swoj 
łę liczebna, swoja solidarrę 
i przywiązanie do czer 
iych sztandarów, By?! 
dzień straszny dla niejec 
go z naszych towarzyszy, 
— piękny, opromieniany Y 
rą w niezniszczalne i 
człowieczeństwa któ 
przemoc i terror "4 
zdołały. 28 lat tę 
dopiero zbieramy ` 
święcenia į ofiar 
synów proletariat 


CZE 


UK 


Vos 


przedstawiciel społeczeńć | 
chosłowackiego ob. Mals 
Następnie orkiestra h 
nieckiej odegrała hymq 
słowącki, i polski a 
4WM Łabudkówna wię 
mistrzowi wiązankę 
womych goździków, .. 
Po przemówieniach 
się pochód, który w me 
nym raarszu przeszedł 
Wschodniej j Zachodnie; 
miasta. 
Tłumy ludzi zebrane n 
witały radośnie r f 
a specjalnie nina "ącyg 
nie przedstawicieli 
kich i polskich, 
Uroczystość ta pozos 
wątpliwie na długi cza 
ci tutejszego społęczeńSsń 
symbol nowej ery we wsi 
bratnich słowiańskich narodó 


z 


sztyńskiego. Przedmiotem 
było przedyskutowanie 
połączenia się ze Stronni 
Ludowym. W wyniku dy 
która wykazała całkowić 
ność poglądów ucze. 
zjazdu w tej sprawie, uc 
no jednogłośnie następuj; 
zolucję: 
„Zarząj Wojewódzki F% 
we Wyzwolenie" w Olsztyn 
czy Się wraz ze wszystkimi 
mi ogniskami w terenie Wa 
i Mazur w jedno stronniet? 
eelem stworzenia jedności 
ludowego, zapewnienia. wsi 
brobytu oraz należnego mi 
w Polsce Demokratyczne?” 


mają oni pzy 
alteruatywy 
wstąpienia * 
laków, któ 
domienis 
otrzym 

i nieni 


a 


LE Myśąda S ro na paradoks, a je- 
nck tak jest w rzeczywistości. 
Ma.ariały wybuchowe, jako ener 
Mie w ręku ludzi pracy, spełnia- 
fa wielką rolę w szeregu dzie- 
Gin, zastępując wysiłek _fizcz- 
ny górnika, robotnika kamienio- 
domów itp, 

Marialy wybuchowe odciąża- 
ja służbę bezpieczeństwa trans- 
prrtów kolejowych i okcętow: 

“Ed mie zna petard sygnal 
cych uszizodzenie toru kole 
go lub innych przeszkód . 
cu poziągu. Rakierami sygnali- 
zują okręty swoje położenie, 
kierunek a mawet niebezpieczeń- 
stwo 

Produkcja materialów wybu- 
chowych ate jest tajemnicą. Pro- 


t- 


ru~ 


~akujemy je jawnie, a nawet 
aspoitujeny, á 
Szczegóły o tym ciekawym 


przemyśle powtórzymy za "acz. 
dyr. Zjermoczenia Przemysł Ma 
qiało” Wybuchowych inż. ze- 
A. Ze Spiawarni ogólno admi 
styjnyri i socjalnymi zapo- 


„AM dyr. vw. mgr, Nawrat, 
ynie “odległe Zjedno- 
zraje: się w Krywał- 


Jetunii itarym, Łaziskach 
Mikołowie, Jaworznie, 
im Miynie i Manfredowi- 


b „bojowych“ produktów oa- 
materialy wybuchowe. amo 
saletrzane i dynamito- 
” proch lontowy, proch my- 
wai spłonki- zapalnik; elek- 
czne, lonty prochowe. petar- 
kolejowa, oraz artykuły piro- 
:bniczne dla celów nawigacyj- 
th i wiaowiskowych. 

zwiaąazka z centralizacją pro 
i usprawnianiem zlikwi- 
będzie wytwórnia lon- 
aiotymstoku, Urządzenia 


ł 


" Nan 


liajarvm się 


dE : m. SEE SZME AW. Na pod 
ie zmnestii dezertorozu Woj- 
Folekiego przebacza ©: 1ze- 


nuwa tióśre nie były "ze 
ie niebezpieczne dla *  ulo. 
Państwa Polskiego. i''atego 


- Obywatelu możecie zgłosić 
e komisji dla ujawniających 
Wrocław", po czym resztę 
1 załatwicie w odno- 
«wej Komendzie Uzu- 


Wii. AKowiec, Wezel- 
gszkodr, które odcinały 
koge powrotu do normal- 
cis uruwa ostatecznie de- 
amnestii, A zatem Służy» 
użawnić się. 

A MATRA, 
"si Zuwiersiem. Jeżeli 
stelko twierdzicie. że syn 
wróciwszy po Zwnuletniej 
seności do doma, wyraża 
u ochuię do ujawnienia się 
feni, Nie splamił ża 
hig a jef" mle czuje pe- 
we przeć «owemu, to Wa 


nacierzyńs sim . obowiąz- 
kategorycznie nakłonić 
bia ywnienia się. 


1) „(E-JAN% Bielsko. Kary 
zbawienia wolności za samą 
rnaleźność do organizacji pod 
jemnej. nie PPE" 5 lat 


"e mech wykonywanej umo- 
" dlowej poźsiko-szwedzikiej 
"lama jest wymiana towa 

zasadach  kompensacyj- 

dia Pr owego 


RJ 


którą 


zlypontowane do Szwecji eu 
woj 50 ton Kkwasku 
,'sukcesywuie po M 


(papier 
adrincicm) Jla 
jczego keri! 
dla prze- 


gd 


SZEŃ 


owiedzi 


Stosunki handl owe 
polsko-szwedzkie 


' głuskie pokoow 


| 


craz | go półrocza, 


tej wytwórm będą zainstalowane 
w innych pokrewnych zakładach 
Z tych samych względów uleg- 
nie rozbiórce poniemiecka fa- 
bryka materiałów wybuchowych 
w Barści nad Nysą Łużycką. 
Cały omawiany przemysł za- 
trudnia 2306 pracowników fizycz 
nych i 600 pracowników umysło- 
wych 85 proc ej" produk 
cji idzie na zapot' 7z1bowanie prze 
mysłu węglowego. - 15 proe, dia 
kopalń rudy ıı č  kamienioło- 
mów, Pewne ilości zapalników 
elektrycznych wysłano do Cze- 
chosłowacj, it Jugosławii. Zjedno 
czenie otrzymało dalsze zamó- 
wienie zapalników z Jugostawii 
oraz zamówienie Bułgarii na 


proch myśliwski, 


Oszczędność, jak wiadomo, nie 
jest naszą zaletą narodową. Dla- 
czego tak jest. nie będziemy tu 
dochodzić. w każdym razie zga- 
dzamy się wszyscy. że Polacy 
nie są oszczędni, a 'co się i z tym 
wiąże. nie umieją szanować na- 
leżycie dobra tak osobistego jak 
i społecznego. Cecha ta została 
jeszcze spotęgsowana po latach 
okupacji gdy to niszczenie, psu- 
cie i szafowanie dobrem państ- 
wowym, będącym w rękach nie- 
mieckich było skuteczną bronią 
ludności polskiej w walce z go- 
spodarlrą najeźdzcy. Było to słu- 
szne i potrzebne, ale niestety u 
wielu ludzi to nieliczenie się ze 
wspólną własnością pozostało do 
dzis, Możemy obserwować to na 


Redakcji: 


na mory amnestii zestały skaso- | 


wage. Ma te? podstawie oczekuj 
cie powrotu brata z więzienia. 


„| Tzyfotnilenm 


(642) G. W. Gliwice. Przyznaje. § 
my, że mąż Wasz postąpił nie- 
lecz nato- B piętnować wszelkie wykroczenia. 
miast zgodnie z ogólno-obowiązu | mamma 
Z punktu wi- $ 
możecie | 


zgodnie z sumieniem, 


jącymi przepisami 
dzenia prawn nie 
mieć do niego pretensji. 

(543) 
Pozostaje Wam jedynie domagaćĘ 


się zwrotu radia na drodze sądon- p 
wej. Przy wnoszeninu pozwu na- $ 
leży załączyć kwity odbioru ra-| 
dia, ewentualnie postawić świad-B 
ków. A 

(544) „Rir“ Rybnik, 1) — Poru-| 


szomą sprawę najlepiej będzie za- | 


łatwić przez konsulat francuski 
w Katowicach ul. Dyrekcyjna 78 


I p. 2) — Ustawodawstwo takie 
istnieje, cała sprawę radzimy 
przeprowadzić przez adwokata. 
(545) Krymski Józef Bieisko. Duń 
ska organizacja 
„Ratujmy Dzieci" 


mieścj się 


przy sosnowieckim oddziale PCR R 


Sosnowiec, Małachowskiego 12. 


Don Suisse mieści się przy ,Od-f 


jjna odbudowę, użytkuje 


q jatku. 


M. Mrozek, Wodzisław. ý 


charytatywna | 


Zdolność produkcyjną wszyst- 
i kich zakładów jest wykorzysta- 
na całkowicie W planie inwe- 
stycyjnym 1947 — 49 r, przewi-' 
dziana jest budowa nowej wy- 
twórni spłonek górniczych w 
Krupskim Młynie, oraz rozbude- 
wa wytwórni zapalników elek- 
ttycznych ""' knwie i oddzia 
łu w Bierut 


Chodzi tu o uniknięcie stoso- | 


wania pracy na zmiany, co ze 


względów bezpieczeństwa nie 
jest wskazane. s i 
"Wartość produkcji zakładów 


podległych Zjednoczeniu, liczona 
w złotych przedwojennych wy- 
nosi 140 proc. wartości oroduk- 
cji z roku 1938. 

Obecnie zapotrzebowanie kra- 
jowe pokrywane jest w 100 proc, 


każdym kroku. Pomijamy już 
wypadki takie jak w warszaw- 
skich podmiejskich pociągach, 
gdzie pasażerowie rozkradają u- 
rządzenie wagonów, 'co już jest 
zdziczeniem, ale chodzi o ogólne 
dość bezmyślne nastawienie do 
własności społecznej jakby wła- 
ściwie niczyjej. Chodzi o zmianę 
tego nastawienia, o zrozumienie, 
że dobro ogólne jest dobrem 
każdego obywatela. Znaczenie 
tego staje siè jeszcze bardziej 
ważne w chwili *obecnej, gdy 
walczymy z wielkimi trudościa- 
mi, gdy trzeba wytężyć wszyst- 
kie siły, aby wykonać plan trzy- 
letni, gdy każda dniówka. każda 
para rąk iest potrzebna w ogól- 
nym dziele odbudowy. W tej sy- 
tuacji musimy zrozumieć, że roz- 
ij rzutność, marnotrawstwo, nielicze 


(nie się z dobrem społecznym, je- 
$ go niszczenie równa się wydzie- 
A raniu wielkiemu planowi 


pracy 
iluś tam par rąk, dniówek robo- 
czych, surowców, które miast iść 
sie na 
Í naprawianie, łatanie i uzupełnia- 
# nie zniszczonego wspólnego ma- 
O tym musimy stale pa- 
H miętać w każdym wypadky w 
| biurze, fabryce, szkole, organiza- 
cji, miejscu publicznym, w po- 
ciągu, teatrze, tramwaju, i 


| „Gdyby nie było wanadu. nie 
byłoby Samochodów” — powie- 
dział Ford, który na początku 


swojej kariery zastosował szczę” 
śliwie stal dla osi samochodów. 
„Gdyby nie było wamadu, nie 
| byłoby pewnych: zwierząt” -= 
powiedział prof. J. W. Samojłow, 
jwybitny mineralog moskiewski, 
kiedy wykryto we krwi pew- 


dziale PCK, Katowice, Kościelna Hnych żyjątek morskich z grupy 


1 


$ kolczastych duże ilości tego me- 
"talu. 


nr, 8. 


M en 


pochodzenia szwedzkiego, a ame 
rykańskiego (korki j uszczelki), 
Szwecja 
tym wypadku jako pośrednik i 
za towary amerykańskie rozra- 
chunek, w ramach  przewidzia- 
nych 1,5 mil. koron szwedzkich, 
nastąpi w dolarach amerykań- 
skich, 


Ograniczen 


„Gdyby nie bylo wanadu, nie 
byłoby ropy naftowej w złemi” — 
takie oto przypuszczenia robili 
pewni geochemicy, przypisując 
wamadowi szczególny wpływ na 
powstawanie ropy naftowej. 
Wspaniały ten metal był długo 
nieznany człowiekowi i wiele 
dziesiątków lat trwała walka o 


jednak występuje w jego pozyskanie. 


„W pradawnych czasach żyła 
na dalekiej północy piękna bo- 
gini Vanadis Pewnego razu 
ktoś zapukał do jej drzwi. Bo- 
gini pomyślała sobie: niech je- 
szcze raz zapuka — lecz po- 
wtórne pukanie nie nastąpiło i 


0009929099090909099092 


ie wywozu 


towarów bawelnianych 


z Wielkie 
W związku z zapowiedzianą re- 


dukcją przydziału bawełny: gu*n- 
wej dla wytwórczości ekspor- 


| wej o 15 tys. ton Czyli okresin 


o 40 proc. w stosunku do ostatnie 
oczekuje się silnego 
ograniczenia wywozu angielskich 


wyrobów bawełnianych w półro- 


czu bieżącym. 


Wi sferach fachowych twierdzy 


+ 


x 


| Brytanii 


że takiej redukcji wywozu iowa- 
rów bawełnianych oczekiwać na- 
leży þes względu na ogrenicze- 
nie przydziału surowca z tej 
przyczyny, iż zraniejszenie się do 
stawy energii elektrycznej i. re- 
dukcja  vrzydziażu węglowego 
przyczyny sią wybitnie do 
zmniejszenia produkcji w Cziedzi 
mie taj zażęzi wytwórcześci. 


A. E. FERSMAN 


_TRYBUNA NOBOTNICZA 


Trudności Zjednoczenia są na- 
stępujące: 
Brak odpowiedniej ilości gli- 


ceryny do przeróbki na uitrogli- 
cerynę, jeden z ważnych skład- 
ników materiałów wybuchowych 
Brak również azotku sodu, z0- 
tanu ołowiu 1 rezorcyny 
"owców do Środków zapaln 

iekióre składniku wyra: 

4 konieczności we własnym 
zakresie W najbliższym czasie 
"będą produkowane nmutro-związ- 
ki, co uniezależni wytwórnie od 
dostaw. Trudpość stanowi także 
otrzymanie odpowiednich jako- 
ściowo surowców. jak: oawełna 
do lontów prochowych, drut, taś- 
na mosiężna do zapalników e- 
lektrycznych. Brak również ma- 
sy izolacyjnej do drutów zapal- 
ników. 


< 


Spolecne, 


O tym pamiętać musimy i w wy 
padku, gdy chodzi o nasze pry- 
watne przedmioty, bo ich niecelo 


we zniszczenie jest szkodliwe. 
Każdy bowiem przedmiot to 
dzieło pracy, kwestia czasu : cen 


nego surowca. Bierzmy „przykład 
z innych narodów, szanujących 
wartość dobra publicznego, war- 
tnść w ogólnej gospodarce, rze- 
czy, drobiazgów. które u nas 
niszczy się, czy wyrzuca. Dziś 


Ę opiekunem ogólnego ma 
jątku, baczyć by nic się nie nisz- 
czyło i nie było niszczone. 

O tej ochronie, oszczędności i 
gromadzeniu przedmiotów nada- 
jących się de przeróbki, winny 

pomyśleć i ująć w pewne formy. 
organizacje społeczne i młodzież. 

A więc organizacje młodzieżowe 
i szkody. Dobro odbudowy ogrom 
ny wysiłek Świata pracy, cała 

obecna sytuacja od nas wymàga, 
abyśmy oszczędzali pracy, czasu 
i surowca, potrzebnych do reali- 
zacji planu trzyletniego. Przyczy- 

nimy się do tego, poza naszą pra 
cą zawodową, dbałością o całość 


dobra wspólnego z którego ko- 
rzystamy codziennie we wszyst- 


zażdy obywate] winien stac się| 


nezpieczeństwu zycia 


Sprawa fachowego 


liwie. Obecnie prowadzone 
przy większych 
szkoły : kursy dokształcające. 

Zjednoczenie odczuwa 
wy brak mieszkań dia 


mys? węglowy znajduje się» 


odpowiedniego pomieszczenia. 


Brak również środków transpor- 
znajdujące się w dyspo 


towych 
zycji auta są stare. 
nież ogumienia, 
Niemcy eksploatowali wszyst- 
kie wytwórnie w tempie 
czącym urządzenia į maszyny. — 
Remonty ; modernizacja przewi- 


Brak rów- 


dziane są w planach na najbliż- | 


szą przyszłość 


Zagadnienie rer.. wności to je- i 
"ajwiększych trosk Zjed- | 
Mnożnik na wyroby 


dna z 
nazen 
wynosi 6 -- 8, a od roku 11,5. 


gdy mnożnik na niektóre surow- | 


ce wynosił nawet 100. 


Sytuację ratowały zapasy su- f 


rowców poniemieckich, 


Zjednoczenie spodziewa się u- | 
stalenia podwyżki cen' na swej 
wyroby. zgodnie ze zdrową kal- 


kulacją nandlową. ! 


Załogi zakładów pracują wz- | 
rowo. W wielu wytwórniach spot į 
kać można starych fachowców, ý 


którzy w najcięższym okresie 


przystąpili do pracy, w poczuciu" 


obowiazku i dumy.. z siły wy- 
twarzanych przez siebie produk- 


tów. Zjednoczenie dba o rozryw- I 
ki kulturalne i zdrowotność pra- | 
cowników Świetlice i kluby spor | 
towe cieszą się żywą frekwen- 3 
cją W stadium organizacji znaj- | 
dują się spółdzielnie Na wcza- ý 
sy zarezerwowano 2 pensjonaty | 


w Wiśle. 


Tyle o „sprawach“ pokojo- 
wych wybuchów w kopalniach, 


kamieniołunach i na zamarznię- | 
rozbijaniu | 
kry. Środki wybuchowe w rę- f 
sieją | 


tych rzekach przy 


kach podpalaczy świata 
zniszczenie Ludzie pokoju wy- 


zwalają tajemme sity energi; do | 
"bie w ciężkiej pracy | 


ulżenia 


fizyczne, ı do własnego bezpie- 


kich sytuacjach, tak w życiu pry | przemysł materiałów wybucho- 
watnym, ji i publicznym. wych. 
LW | STANISŁAWSKI. 


CZŁONEK AKADEMII NAUK ZSR” 
PESEE. o Sz: yz OWN PWM | 


CUB 


personelu 
przedstawia się również kłopot- Í 
są -| 
wytwórniach 


dotkii- 
swych 
pracowników Siedziba Zjedno- 
czenia. która z uwag ma prze- 
w 
Katowicach, nie posiada również 


nisz- 


kaza i) Tym celom służy nasz | 


A PRZYRODY ...- 


s] WYG A RISE, PASY Aa po Lo EE CWE 


ktoś oddalił się od drzwi. Bo- 

ginię zainteresował skromny 

gość, wyjrzała przez okna i za- 
uważyła oddalającego się szyb- 
ko od jej pałacu Wellera. 

Po upływie kilku dni usły- 
szała znowu pukanie do drzwi. 
Tym razem pukanie było upor- 
'czywe. Otworzyła drzwi i uj- 
rzała młodego, pięknego męż- 
czyznę, Nilsa Sefstroema, Od 
pierwszego wejrzenia pokochali 
się wzajemitie. 

Syna swego nazwali Wana- 
dem. Jest to właśnie nazwa te- 
go nowego metau, który wy- 
Krył w r. 1831 znakomity fizyk 
i chemik szwedzki, Niis Sef- 
. stroem”. 

Tak rozpoczyna opowiadanie o 
wamadzie i jego wykryciu w li- 
ście swoim wybitny chemik 
szwedzki Berzelius, z 

Zopamniał om jednak o tym, że 
do pałacu bogini Vanadis, pukał 
jeszcze przedtem Andres Manuel 
del Rio, gorący obrońca wolności 
Meksyku, bojownik o Jego przysz 
łość, znakomity chemik, minera- 
log oraz inżynier górniczy; 

Jeszcze w r. 1801 del Rio, ba- 
dając brunatne rudy ołowiu w 
Meksyku odkrył w nich rzekomo 
nowy metal. Ponieważ połączenia 
jego posiadały najróżnorwadniejsze 
barwy, nazwał go panchromem, 
czyli wszechbarwnym, którą to 
nazwę zastąpił później nazwą — 
„eryironium” „czyll  czerwonyin, 
gdyż kolor ten odpowiadał? jego 
miłującej wolmości naturze bojo- 
wnika za szczęście narodu. Del 
Rio nie potrafił przekonać świata 
o swym odkrycia Chemicy, któ- 
rym posyłał próbki brunatnej ru- 
dy ołowianej, uznali nowy ele- 
ment za chrom. Taki sam. błąd 
popełnił również Weller, znany 
chernik niemiecki, który tak nie- 
fortunnie i niepewnie zapukał do 


bogini Vanadis. 
~ Sefstroem, — 
szwedzki rozwiązał ten problem 
i dowiódł, że mamy tu do czynie- 
nia z zupełnie nowym metalem. 
W owym czasie budowano piece 


i i Fa 


miody chemik 


huinicze w różnych: rejonach 
Szwecji i wtedy wyjaśniło się też 
że rudy pewnych hut dawały kru 
che żelazo, innych znowuż, na 
odwrót — gatunki wysokiej jako- 
ści elastycznego i zbitego metalu, 

Sprawdzając skład chemiczny 
tych rud pod kierownictwem Be- 
rzeliusa. Sefstroem wykazał, że 
chodzi o szczególny, nowy ele- 
ment chemiczny oraz, że brunatna 
ruda ołowiu z Meksyku, nad któ- 
ra pracował del Rio, zawiera wła- 
śnie ten element. 

Wanad jest obecnie jednym z 

najbardziej znanych metali w 
Przemyśle obronnym oraz w pra- 
cy pokojowej. 
Wanad jest najważniejszym me- 
talem w produkcji samochodów, 
broni, pocisków do przebijania 
wozów pancernych. Jest on meta- 
lem koniecznym w konstrukcji 
stalowego samolotu, delikatnych 
wyrobów” chemicznych, ponadto 
służy do uzyskania kwasu sar- 
czanego. wspaniałych farb. 

Wanad wpływa dodatnio na 
stal, czyni ja bardziej elastyczną, 
mniej kruchą, chroni przed nad- 
miena kmystalizacją pod wpły- 
wen: uderzeń i wstrząsów, a Wła- 
śnie to jest ważne dla ost samio- 
chodów, czy też walców silnika. 

Niemniej znakomite są sole te- 
go metalu: zielone, - czerwome, 
żółte, złociste jak brąz, lub czar- 
ne jak sadza — cała paleta wspa 
niałych farb do porcelany, pa- 
pieru fotograficznego. specjalnych. 
gatumków atramentu. Wanad. sto- 


igowany jest również w leczeniu 
| chorych, Ułatwia uzyskanie kwa- 


su siarczemego, 


głównego nerwu 


przemysłu chemicznego. 
czym pomaga  iedynie 
chemicznej, jak powiadają chemi- 
cy, katalizuje się. lecz nie zużywa 
się. 

Można zapytać: ) 
cudotwórezy metal, dlaczego tak 
mało o nim wiadomo? 

Oto co odpowiadają na to geo- 
logowie | geochemiey. 

Ziemie nasza zawiera dosyć 
wanadu, nie mniej niż cynku i 
niklu. Ostatnie jednak dwa 
tale wydobywa się w ilościach 
setek tysięcy tom. Nie tylko zie- 
mia, lecz i inne ciała niebieskie 
zawierają wamad. Świadczę o tym 
spadające na ziemie meteoryty. 

Astronomowie widzą w wid- 
mie słoneczym Jasne. lśniące prąż 
ki jego atomów Wanad istnieje 
wszędzie, lecz małe jest mieise. 
gdzie gromadziłby się w większej 
ilości. gdzie łatwo byłoby go uzy- 
skać dla przemysłu. j 

Zadaniem nauki jest wyjaśnić, 
co gromadzi reaproszone atomy 
i w jaki sposób przeciwstawić się 
ich „pędowi do wędrówki”, roz- 
praszaniu i migracji. 

Wanad jest przede wszystkim 
metalem pustymi; boi się wody, 
która go szybko rozpuszcza i roz 
nosi jego atomy na powierzchni: 
ziemi. Czuje się dobrze jedynie 
pod równikiem, gdzie jest wiele 
tlenu w powietrzu, gdzie żyły 
siarkowych rud rozpadają się w 
gorących południowych piaskach. 

W swojej ojczyźnie, w zalanym 
słońcem _ Meksyku, tworzy- on 
wśród agaw i kaktusów  żółto- 


przy 
reakcji 


skoro to takt 


brunetne „żelazne kapelusze” — 
brunatne bagórki jak hełmy wo- 
jowników, *przykiywające sobą 


miejsca, w których występują na 
powierzcani siarkowe rudy. Takie 
„żelazne kapelusze” znamy rów» 
nież w słonecznym Kazachstanie, 


tam gdzie tańcuchy Karatau się” 
gają aż do potężnych śniegów 
Tian-Szanie. Spotykamy je rów- 


nież w południowy: Tiuja-Muju- 
nie gdzie jaskrawe barwy soli 
wanad' śnią na przepalonych 
słońcem stokach gór 

W pradawnej pustymi Colorado 
oraz pustyni kraju uralskiego 
widzimy te same połączenia wraz 
z uranem i radem. W „piaskach 
pod gorącym słąńcem, powstają 
z rozproszonych „atomów wanadu 


jego złożą, z których korzysta 
przemysł A jednak zasoby wa- 


nadu są małe. Atomy jego wy- 
mykają się jak gdyby z rąk czło” 


wieka., [Istnieje jednak. wielka 
siła, która uniemożliwia dalsza 
ich rozpraszanie się — jest to 


żywa komórka żywej substancjł 

Wanad gromadzi się w ciele 
niektórych zwierząt morskich, 
szczególnie jeży morskich oras 
innych kolczastych, które pokrym 
wają swymi masami tysiące me- 
trów kwadratowych w zatokach 
i na brzegach mórz. 

Żaden odczynnik chemiczny nis 
pracuje tak dokładnie i precyzyj= 
nie jak żywy organizm. Poimafi 
on z oddzielnych  milionowych 
cząsteczek grama wenadu gro= 
madzić w swoim ciele tak olbrzy- 
mie tlości, że człowin może go 
wykorzystać jako me) dla prze» 
mystu. F 

Lecz jakkolwiek wielkie są siły 
życia, mało jest jednak złóż tego 
metalu. Nikły jest procent iego 
zawawtości, utrudnione jest wy« 
dobycie go z czarnych asfaltów, 
bitumów oraz ropy naftowej. 

Wiele jeszcze pracy czeka uczo»= 
nych, zanim rozwiążą zagadkę 
pochodzenia i eksploatacji wana= 
du. Wyniki tych prac przyczynią 
się do wielkich osiągnięć w 
przemyśle. 


AKADEMIE AE. FERSMAN 
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Nowy numer 
»Kuźnicyć 


Nowy 11 numer tygodnika spo- 
łeczno-literacklego „Kuźnica” == 
Przynosi obszerny artykuł L. Ge- 
mulickiego pt. „200 lat poezji ro- 
syjskiej,. Są to fragmeaty wstę- 
Pu de mającej Się niedługo uka- 
Zać antologii poezji rosyjskiej w 
Polskim przekładzie. 

A. Schaff w rozprąwie pt. „So- 
cjalistyczmy humanizm i huma- 
nizm” polemizuje ze stanowiska 
marksizm z artykułem J. Strze- 
lechiego w 4—5 numerze „Wiedzą 
i Życie”. 

St Sokołowski w artykule pt. 
„Aprowizacja” umawia założenia 
systentu aprowizacyjnego w Pal- 
sco, ocenia i przedstawia perspek 
tywy dalszego działania. 

„Mowy numer tygodnika „Kuż- 
nicy” zawiera ponadto: 

wybowiedź Juliana Przybosia 
w ityskusji na temat działalności 
Min. Kultury, i Sztuki, 

Przegląd piśmiennictwa histo- 
tycznego w Poisce za rok 1946 
W opracowaniu St, Śreniowskiego 

«raz reportaż z lotu „Moskwa 
— Ryga — Królewiec” pióra Je- 
rzego Foniianowskiego. 

W dziale literackim pruzę re- 
prezentuje fragment powieści St. 
Dygatą pt. „Hotel monopol”. 

W kronice „rozmaitości”, Kazi- 
mierz ' Brandys pisze © książce 
Alberta (Caniusa pt. „Obcy” — 
(LEtranger*). 

Numer wzubełniaja- nrzegia 
prasy, korespondencje i noty. 
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Z żucia Sartii 
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i formy porozumii 


Fartla masza no zwycięstwie wY 


borczym Bloku Demokratyczne 
go, w które włożyła olbrzymi 
wkład aktywnej pracy swoich 


pojedyńczych członków, kół i ko- 
mitetów gminnych, zakładowych, 
dzielnicowych, miejskich 1 po- 
wiatowych, przeżywa ciekawy 1 
niezwykle doniosły okres swoje- 
ge rozwoju. Napływają w jej sze 
regi masowo uczciwi ludzie pra- 
cy, szczerzy demokraci, robotni- 
cy. citopi i inteligenci. Nie gdzie 
indziej, jak właśnie na terenie 
naszej partii, dokonuje się cieka- 
wy i budzący najlepsze nadzieje 
proces pozytywnej współpracy 
tych wszystkich warstw społtecz- 
nych. Inteligent, inżynier, tech-| 
nik, czy dyrektor, wstępujący do 
PPR wrasta w atmosferę i ide- 
logię partyjną, nawiązując na 
gruncie Partii Ściślejszy kontakt 
z robotnikami który jest przecież 
kardynalaym warunkiem pozytyw 
nej wsyółpracy w odbudowie kra 
ju. Równocześnie, i obok tego 
zacieśnia się  roraz bardziej 
współpraca obu pratnich robotni- 
czych partii PPR i PPS, Wspólna 
walka o zwycięstwo  wyboxrcze, 
wspólna Prasa w frólkach i ko- 
misiach wyborczych  trwarzyszy 
z obu partii sprawiła, że aktywi- 
ści Pattyjni zrozumieli koniecz- 
ność dalszej współpracy dla o- 
siągania przyszłych celów. 
Dowodem tego zrozumienia i 
porozumienia są liczne, p, częste 
i systematyczne wspólne zebrania 
i narady członków obu partii w 
kołach i komitetach. Na żakła- 
dach prach towarzysze z obu par 
tij rozpatrują wspólne probiemy 
dyscypliny zawodowej pracowni- 


Projeki reorganizacji 
polskiego przemyslu motoryzacyjnego 


W najbliższych dniach ma się| Centralnego 


odbyć w Warszawie wielka kon- 
ferencja, w której wezmą udział 
przedstawiciele Ministerstwa 
Przemysłu, Ministerstwa Komu- 
nikacji i wszystkich instytucji 
zainteresowanych dziedziną mo- 
toryzacji kraju. 
Najważniejszym punktem 0b- 
rad kunferencji będzie dyskusja 
nad projektem stworzenia nowel 
wladzy naczelnej, a mianowicie 


ma, A 


Szkolenie fachow- 
. ców w dziedzinie - 
energetyki 


Brak fachowców w dziedzinie 
energetyki powoduje duże straty 
w muteriałach i odbija się nieko- 
rzystnie na tempie pracy. W celu 
wyszkolenia potrzebnej ilości fa- 
chowców zorganizowano już 12 u- 
czelni, z czego 10 zawodowych 
szkół i 2 licea. W roku 1847 urucho- 
mionych zostanie ponadto 9 szkół 
zawodowych trzyletnich 1 jedno 
technicum, Na szkolnictwo zawodo 
we w dziedzinie energetyki prelimi 
nowano na rok 1947 76 milj. zł. 


I 


Zarządu Przemysłu 
Motoryzacyjnego, który prowa- 
dziłby prace nad motoryzacją 
kraju na nowe tory, 

Do projektowanego Centralne- 
Bo RE -Przemysiy Motoryza- 
cyinegó wesztyby m. ln." uo- 
ftychczasowe * Zjednoczenie Prze- 
mysły Motoryzacyjnego, Dyrek- 
cja Państwowych Zakłańów 1 
Warsztatów Samochndowych oraz 
niektóre fabryki uzbrojeniowe. 

Nowa placówka skoordynowa" 
laby pracę w tej dziedzinie 1 
zlikwidowałaby istniejącą dor 
tychczas wielotorowość. 


Ewo wód 


Rezultaty badań 


ków, zapobiegania Kkradzieżom 1 
ew. sabotażom ludzi złej woli, 
czy jednostek wrogich -klasie ro- 
botniczej. Wspólna praca w Ra- 
dach Zakładowych, codzienne trud 
ności i kłopoty, cementują już 
nie tylko Jedność, ale przyjażń 
peperowców z pepesowcami. Je- 
steśmy towarzyszami z placu 
broni i wspólnej walki — tak 
można by określić najistotniejsze 
przyczyny teg jedności i przyjaż- 
ni. j 

Ostatwie tygodnie życia partyj- 
nego na terenie naszego 
wództwa minęły pod znakiem 
takiego właśnie zacieśniania się 
współpracy obu bratnich partii 
PPR i PPS. W terenie szeregu 
powiatów odbyły i odbywają się 
wspólne zebrania już nie tylko 
aktywu przemysłowego czy tere- 
nowego obu Partii, ale i zebrania 
całych kół i komitetów. 

Ostatnie w Lublińcu odbyła się 
wspólne zebranie PPR i PPS. W 
naradach wzięło udział 240 towa- 
rzyszy z obu partii,  Omawiano 
sprawy jak najściślejszej współ- 
pracy PPR i PRS na wsżystkich 
odcinkach życia - gospodarczego 
i politycznego. Całość obrad sta- 
ła na wysokim poziomie. Wypo- 
wiedzi towarzyszy z PPS nace- 
chowane były głęboką troską o 
wszystkie sprawy powiatu, jak 
również i pragnieniem jak naj- 
lepszej współpracy z PPR. 

Również w Nysie 1 bm. odbyło 
się wspólne zebranie PPR | PPS. 
Wzięło w nim udział 70 towa- 
rzyszy z obu partii. 

2 marca w Źorach towarzysze 
z PPR i PPS na wspólnym zebra 
niu omawiali szereg pozytywnych 
problemów. Żory są miastem 
kompletnie prawie " zniszezonym 
i tutaj obie bratnie partie wspól 
ny Swój wysiłek skierować posta 
nowiły na sprawę jak najszybsze 
go, w ramach możliwości miasta 
i powiatu, edbudowania miasia. 
W zebraniu: wzięli udział starosta 
rybnicki tow. Suchoń, burmistrz 
Żor oraz sekretarze powiatowi 
obu partii w Rybniku. 

W Cieszynie odbyło się posie 
dzenie egzekutywy obu partii, U- 
stalono stałe systematyczne posie 
dzenia, które będą najlepszym 
środkiem porozumiewania się co 
do realizacji wszystkich zagad- 
nień gospodarczo > Politycznych. 

Na posiedzeniu tym wybrano 
Komisję Mediacyjną. 

Przykłady wspólnych zebrań 
przyklady coraz silniejszego za- 
cieśniania się współpracy obu par 


Instytutu Naftowego 


Praca Przemysłowych Imstytu- 
tów Badawczych ma na celu nie 
tylko nawiązanie ścisłej współ- 
pracy między nauką a przemy: 


słem, lecz również daje poważne 


osiągnięcia na polu podniesienia 
produkcji. 


wadził odpowiednie badania na 
sekcji Grabownica -= osiągnięto 
41% oszczędności na zużyciu 
energii oraz na pracy ludzi, przy 
uzyskaniu tej samej produkcji. 
Na sekcji Potok, po dokonaniu 
prac, wskazanych przez Instytut, 


woje- + 


TRYBUNA ROBOTNICZA 


FR) 


til bratnich i poszczególnych 2k- 
tywistów partyjnych można by 
mnożyć. Strzelce,. Głubczyce, Q- 
lesno, Prudnik, Tarnowskie Góry, 
Opola, Katowice, Chorzów -= 
wszędzie odczuwa się tę współ- 
pracę, która daje najlepsze Wy- 
niki dia opu partii. z 
To jednoczenie się wę wspól- 
nym działaniu i walce: odbywa 
się nie tylko w. dołach, w najniż- 
szych jedmostkach  organizacyj- 
nych peperawsiich 1 vepesow= 
skich, Odbywa się ono i w wyż- 
szych  imatancjach partyjnych. 
Tak więc w tych dniach w War- 
szawie cubyła się wspólna kon- 
ferencja stołecznych Wojewódz- | 


W poniedzialek, 10 marca 
w Katowicach, rozpoczęło się 
dwudniowe posiedzenie Wojew. 
Rady Narodowej. Główuym 
puuktem pierwszego dnia obrad 
było sprawozdanie wojewody ślą 
sko-dąbrowskiego gen. Zawadz- 
kiego. Wojewoda Zawadzki roz- 
począł swe przemówienie od 
stwierdzenia o usprawnieniu się 
naszej administracji w roku spra 
wozdawczyrn, w porównianiu do 
okresu poprzedniego. Biorąc pod 
uwagę całość prac administracji 
widzimy wszędzie postęp, większą 
sprawność i zrozumienie dzisiej- 
szej rzeczywistości i warunków 
obiektywnych. Dążąę do oczysz= 
czenią aparatu administracyjnego 
musiano usunąć 3 starostów, kil- 
ku burmistrzów, wójtów i sołty- 
SÓW. 

Nastepnie wojewoda przeszedł 
do omówienia spraw narodowo- 
Ściowych. Jeżeli chodzi o sprawę 
weryfikacji to do Komisji wpły- 
nęło 569.284 wnioski, z czego 
dotychezas załatwiono 346.808, od 
rzucono 27.000. W okresie spra- 
wozdawczym wysiedlono z gra- 


j] nic Państwa 159 tysięcy Niemeów, 


dobrowolnie wyjechało przediem 
150 tys. a pozostała do wysiedle- 
nia 5.306 osóh, 


Przechodząc do spraw odbudo- 
wy, wojewoda przedstawił finan- 
sowe możliwości naszego woje- 
wództwa na tym odcinku. W ro- 
ku 1946 ne odbudowę miast otrzy 
maliśmy sumę 63 milionów zł na 
odbudowę wsi 34 miliony (cyfry 
zaglkkrąglono) razem 98 mlionów. 
W roku bież. przyznano na od- 
odbudowę miast na terenach 
przynależnych do Polski przed 
1939 r. — 66 mil zł, dia miast na 
Ziemiach Odzyskanych 67 mil, zł, 
dia wsi 28,8 mil. zł, dla wsi na 
Ziemiach Odzyskanych 238 rail. zł 
a więc ma odhudowę wsi otrzy- 
maliśmy 267 milionów zł, global- 
nie zaś na odbudowę 401 milio- 


terenie 


kich Komitetów PPS i PPR, na 
której obok omawiania licznych 
problemów, związanych ze Sspra- 
wami województwa warszawskie- 
go. omówiono również i położono 
szczególn5 nacisk ma zacieśnienie 
się podobnej współpracy pomię- 
dzy organizacjami młodaieżowy- 
mi, ideologicznie -przynależnymi 
de PPR i PPS, to jest między 


ZWM i OMTUR. 


Towarzysze z2 warszawskich 
Wojewódzkich Komitetów  błtał- 
nich partii wychodzili z założe- 
nia, że jeśli stawia się za cel 
Frzyszią jedność organizacji mło- 
dzieżowych w Polsce, to właśnie 
dwie przodujące w Foelsce orga- 


W tym czasie wpłynęło 100 tys. 
wniosków o rehabilitację, z cze- 
go załatwiono $0 tys. pozostałe 
zaś 70 tys. ma być rożpatrzone 
i zacpiniewane do dnia 1. 8. 1947 
roku. Omawiając dalej sprawy 
narodowościowe gen. Zawadzki 
zwrócił uwagę przedstawicieli te- 
renowych ne konieczność 
czujności w stosunku do wszel- 
kich zamaskowanych elementów 
niemieckich, które wrogą propa- 
gandą na Ziemiach Odzyskanych 
i szkodnictwem w dziele odbu- 
dowy usiłują szkodzić Państwu 
i narodowi Ziemie Zachodnie w 
obecnym stadium pozbywają się 
już resztek niemczyzny. utrwala 
'się na nich polskość coraz moc- 
niej! Dalszym krokiem na tej 
drodze stało się nadanie rolni- 
kom ziemi przez wreczenie urzę- 
dowych aktów własności. W dniu 
wczorajszym 24.994 osoby otrzy” 
mały w naszym województwie 
ziemię ma własność, Także gdy 
chodzi o istniejący ĝo niedawna 
problem nadwyżki repatriantów, 
to dziś on prawie nie istnieje, bo 
pozostało zaledwie 2 tys. rodzin, 
oc już nie będzie nasitęczała 
trudności gdyż ziemi wystarczy. 


palących problemów, jak na przy- 
kład brak wody w wielu miejsco- 
wościach, jak Czeladź, Niwka, 
Józefów i wiele innych, kież do 
spraw odbudowy musimy włączyć 
jak najszersze czynniki, prywat- 
ną inicjatywę itd, 


Szkolnictwo 


Jeżeli chodzi o odbudowę szkół, 
to kwoty przyznane w wysokości 
30 milionów zł są niewspółmier- 
nie małe w stosunku. do potrzeb. 
W roku bieżącym bowiem powin- 
niśmy postawić, odbudować i wy” 
remontować ponad 200 budynków 
szkolnych, zorganizować bibliote- 


nia i wspólpracy z ? 


| 


Działalność Wojewódzkiej 


w świetle `: sprawozdania wojewody gen. Zawadzkiego 
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nizacje ZWM i OMTUR, powin- 
ny stać się pionierami jednolite- 
go ruchu młodzieżowego w De- 
mokratycznej Polsce. Odnosiłoby 
się to również do odcinka szkół 
średnich 1 wiejskiego. Udział 
młodzieży — mówiąc słowami wi 
ceprzewodniczącego Zarządu Głó- 
wnego ZWM, tow. Morawskiego 
— w budownictwie Polski Ludo- 
wej zespałla młode pokolenia w 
jedną armię budowniczych „od 
młota, pióra i piuga”. 

Współpraca i porozumienie obu 
bratnich partii, PFR i PPS, jest 
drogą do dalszego zjednoczenia 
klasy robotniczej. 

(TB) 


ka biblioteczna na 7—17 uczniów. 

Co do pomocy studiującym na 
wyższych uczelniach, to przyzna- 
no 135 stypendiów po 1500 zł 
dla studentów Polifchniki Gliwie- 
kiej, 121 dla studentów WSNSG 
25 dla studentów Wyższej Szkoły 
Gospodarstwa Wiejskiego w Cie- 
szymie, 13 dla Wyższej Szkały Mu 
zycznej w Katowicach ; 4 dla stu 
diujących poza naszym wujewódz 
twem. Towarzystwo Pomocy Mło- 
dzieży Szkół Wyższych wydatko- 
wało prócz tego 1,5 mil. zł na bu- 
dowę domu studenta śląskiego we 
Wrocławiu. Omawiając sprawy 
szkolnictwa wojewoda Zawadzki 
wskazał na zagadnienie wycho- 
wawcze i penetrację renkcyjnych 
wpływów wśród młodzieży, wzy- 
wając tak przedstawicieli społe- 
czeństwa, neuczycielstwo jak i 
rodziców do czujności i elimino- 
wania tych wpływów 

Służba zdrowia 

Nadzwyczaj bolesnymi proble: 
mami w tej dziedzinie jest spra- 
wa chorób wenerycznych, które 
są rozpowszechnione i wymagają 
szypkiej | esiergicznej akcji i po- 
mocy całego społeczepstwa w ich 
zwalczaniu: orBz sprawa alkoho- 
lizmu, który staje sie prawie kie- 
ską społeczeństwa į jest powo- 
dem wielu przestępstw. W tej 
sprawie będzie podjęta imicjaty- 
wą powołania Komisji Przeciw- 
'alkoholowei. która opracuje plan 
i podejmie walkę z alkoholizmem. 
Przy omawianiu tych spraw wo- 
jewoda poruszył także sprawe od- 
powiedniego rozmieszczenia leka- 
rzy, którzy grupują się w mia- 
stach, podczas gdy wieś często 
jest zupełnie bez opieki lekar- 
skiej, 


Kultura | sztuka 


.W tym punkcie wojewoda Za- 
wadzki naświetli głównie ogrom- 
ny rozwój wszelkiego rodzaju 
świetlic, Domów Kultury, zespo- 
łów robotniczych, zespołów arty- 
MAE E IZOTOP Ir E 


wego życia — opowiadałem z najdrobniejszymi szczegóła- 


Przykładem tego jest Instytut osiągnięto  zwyżkę produkcji | nów zł, Mimo, że jest to suma | ki w 272 szkołach, gdzie ich zu- 
Naftowy. Tak np. dzięki zalece- prawie o 100%. poważna, nie jest ona wystarcza- | pełnie nie ma, tak, że w niektó- 
niom Instytutu, który przepro- e jąca, gdyż istnieje jeszcze wiele | rych wypadkach wypada 1 książ- 
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przełożył: Leopoia Lewi 


Sosnkowski nie. musiał ukrywać swojego nazwiska. Ale 
major Ząb miał, rozumie się, inne nazwisko. Ząb to był 
tylko pseudonim. I Bujko — także. Ciekawe, że wrogie 
sobie grupki nacjonalistów, urządzające na rozkaz Gestapo 

. į Sosnkowskiego rzezie Polaków i „Ukraińców, były do 
siebie nad wyraz podobne. Atamani i dowódcy zarówno 
jednych, jak i drugich formacyj ukrywali swoje prawdzi- 
we nazwiska. Działali przecież na obcej ziemi, rodziny 
więc jednych i drugich były zupełnie bezpieczne. Dlaczego 
zatem tak Ściśle ukrywali swoje nazwiska? Czy nie dla- 
tego, że sprawa, której służyli, była brudna, że chcieli 
ukryć swoje nazwiska splamione sprzedajnością, zdradą 
ù krwią niewinnych ludzi? I jeszcze co ich łączyło? Za- 
równo krostowaty chłopak — półinteligent, który przy- 
szedł do nas z Muchą, jak i kapitan Bujko, z którym spot- 
kałem się po upływie pół roku, wyrażali to prawie tymi 
samymi słowami: „Czego chcecie? Do czego dążycie?* — 

= zapytywaliśmy. A oni odpowiadali: „Choćbyśmy zginęli, 
ale przejdziemy do historii“. A Bujko powiedział jeszcze 


jaśniej: „Chcemy rządzić“. 


Każdy z setek ukraińskich 


z 


i polskich nacjonalistów, 


z którymi rozmawiałem, był przede wszystkim kandyda- 
tem na hetmana lub atamana, ministra czy wojewodę, 

Ne slużyć narodowi, ale siąść mu na karku — oto. cze- 

„go tak namiętnie chcieli i jedni i'drudzy i do czegy dążyli 
całym swoim nikczemnym, jesteęstwem. © 7 77 


Posuwaliśmy się na wschód, i wydawało się, że wiosna 

idzie nam naprzeciw. Droga z każdym dniem pogarszała 
się. Na polach i w gajach Śniegu już nie było, a tylko wą- 
skimi pasmami szarzał w parowach. Za to ruczaje zamie- 
niły się w burzliwe pątoki, które rozlały się po dolinach 
w rzeki i jeziora. Pryszwinowskie wiosenne wody płynęły 
po Ukrainie wespół z Kowpakiem. 
„ Weszliśmy na teren żytomierskiego obwodu od zachodu 
1 posuwaliśmy się równolegle do asfaltowej szosy, omija- 
jąc Nowogród Wołyński i zbliżając się do Żytomierza. 
Rudniew uparcie nie zgadzał się na mój projekt natarcia 
na tę ważną arterię komunikacyjną nieprzyjaciela. Po szó- 
sie posuwały się w tych dniach cofające się kolumny ty- 
łowych oddziałów niemieckich. Uciekały na zachód, uno- 
sząc z sobą zagrabione mienie. Na autach piętrzyły się czę- 
sto nie tylko tłumoki i walizy, ale i meble: pianina, szafy, 
łóżka, kanapy. Przeciągnęły już kolumny ewakuowanych 
z Charkowa, zajętego po raz pierwszy przez nasze wojska 
Teraz ewakuowali się Niemcy z Kijowa i innych miast. 

Przed wybuchem wojny mieszkałem w Kijowie. Tam 
sostało moje mieszkanie, meble — kilka szaf z ulubionymi 
"książkami i rękopisami. Donosząc o ruchach Niemców 
„na asfalcie“, za każdym razem kończyłem swój meldunek 


żartem: 


— Semenie Wasylewiczu, na pewno gdzieś tu niedaleko 
nas podróżuje z Kijowa moja szafa z książkami albo ka 
napa... Nie można by tak spróbować?... 

Komisarz prawdopodobnie rozumiał mnie, ale nigdy 
w odpowiedzi na ten żałosny żart nie śmiał się. A kiedy 
go zacząłem coraz częściej powtarzać, kiedyś wybuchnął: 

— Towarzyszu podpułkowniku, prosiłbym was na przy- 
szłość pozostawić swoje domowe wspomnienia dla siebie. 


— Rozkaz! 


Aż do żytomierskiego południka posuwaliśmy się, oczy- 
- „ając tylko drogę z drobnych garnizoników i nie pro- 
wadząc żadnych efektywnych działań. I tylko Korobo- 


wowi == starając sig chop troche osłodzić gorycz cgozą- | istniała fajna organizacja. 


mi, jak to już drugi miesiąc wiozą Niemcy z Kijowa „nach 
Deutschland, nach Vaterland“ moją szafę z książkami i ka- 


napę. 


W pierwszych dniach marca zatrzymaliśmy się między 
Horodnicą i £milczynem, miasteczkami, polożonymi na 
północ od Nowogródka Wołyńskiego. Postój zakłócili nam 
Niemcy, którzy rzucili na nas oddział liczący dwustu ludzi 
oraz dwa dwumotorowe dwunastotonowe auta pancerne, 
uzbrojone w karabiny maszynowe i szybkostrzelne mało- 
kalibrowe działko. Uderzenie przyjął na siebie drugi bata- 
lim Kulbaki. W krótkim czasie jedna z eleganckich ma- 
szyn, które wzbudzały w nas podziw na początku wojny 
tym, że mogły się posuwać bez odwracania się z jednako- 
wą szybkością naprzód i w tył, ugrzęzła w błocie. Jeden 
motor zamilkł, a po kilku strzałach naszego przeciwpan- 
cerniaka ukazał się spod pancerza siwy dymek. Dym sta- 


wał się coraz czarniejszy, kłęby jego wznosiły się coraz 
wyżej. Z luki wyskoczyło trzech Niemców. Próbowali 
uciec, ale wnet zostali skoszeni przez naszych fizylierów 


, Drugie auto pancerne, korzystając ze swojej zadziwia- 
„Jącej umiejętności posuwania się w tył, potoczyło się z po- 
wrotem. Piechota również wycofała się bez wielkich strat. 
J a i Korobow, przybiegłszy na odgłos wystrzałów, zdąży- 
liśmy tylko utrwalić na taśmie dogorywającą maszynę. 
Na pamiątkę oderwałem z kabiny kierowcy miedzianą 
nlaszkę: „Daimler-Benz — 12 ton“, 
Wiedząc z doświadczenia, że Niemcy, wymacawszy nas 
v Lym miejscu, z pewnością nadciągną nazajutrz z prze- 
„nżającymi siłami, ruszyliśmy: dalej. ; 
Kiedy już całkiem ściemniało, dopędził mnie dowódca 
drużyny Wołodia Osypczuk i zreferował mi zdobyte wia- 
domości o garnizonach w Emilczynie, Korosteniu i Wyszo- 
mierzu, w kierunky których posuwaliśmy się. On sam wy- 
wiedziat się o Emilczynie. Zwiadowcy w pewnej wiosce 
napotkali dziewczynę, która szła z Em''".yna, w AE 
waniu naszego oddziału. Okazało się że w tym miasteczku 


6 Ń 


Przed wojną przemysł nasz me 
zdolny byt zaspokoić zapolrzełw 
wanja kwajowego na regulatory: 
które produkowała jedynie fary 
ka „Era“ we Włochach pod Was- 
szawą, i to w niewielkich ito- 
ściach.. d 


- Febryka Rohm-Zieliński, kisra 


| wsziczęta i opanowaia tę niezwy= 


kle tmudną produkcję, wytwarss. 
ła przed wojną tylko prądnice. 


y Narodowej 


| 


stycznych i teatralnych, jakp ©= 
sromny krok naprzód w dziela 
upowszechnienia kultury j zaintes 
resowania nią wśród mas robot- 
niczych i chłopskich. 
Sytuacja polityczna * 
Zakończywszy część informa- 
cyjną wojeweda przeszedł do O= 
mówienia spraw politycznych £ 
podkreślił ogromne zwycięstwo 
wyborcze demokracji i wybitny 
w nim udział ludności naszese 
wojew. Następnie mówca prza= 
prowadził analizę polityczną za 
okres przedwyborczy j wskazał 
na te zasadnicze elementy które 
zadecydowały o zwycięstwie Blo 
ku, i na te, które doprowadziły 
do zupełnego rozkładu PSL-u 
Kończąc gen. Zawadzki powie 
dział: „Cheąc utrwalić hasze 
zwycięstwo, jedność narodową, 
strzeżmy jak źrenicy oka jedno- 
Ści partii robotniczych, iefności 


1 robotnicze - chłopskiej į fedno= 


ści wszystkich stronnictw Biosu 
Nemokratycznega”. 

Po - przemówieniu wojewody 
składał ' spiawuzdlanie dyreltor 
Okręgowego Urzędu Likwidacyje 
nego, następnie przewodniczący 
Komisji Kontrol) Społerznej po 
czym odbyła się ożywiona dy- 
skusja. 


Pod koniec posiedzenia poseł 
Ochab w imieniu klubu radnych 
PPR i klubu PPS wniósł o prey- 
jęcie następującej uchwały: 

„Wojewódzka Reda Narodowa 
wita z radością fakt . podpisania 
Paktu sojuszniczego á umów go- 
spodarczych między Polskę 4 Cze 
chosłowacją, widząc w tym fakcie 


ogromnej doniosłości krok na 
drodze ku zespoleniu narodów 
słowiańskich i pakoju €uropei- 


skiego przed niemiecką agresją, 
i na drodze wiodącej do zacie- 
śnienia braterskiej współpracy 
między polskim í czechosłowac- 
kim narodem. ' 


Wojewódzka Rada Naredowa 
wyraża głębokie przekonanie że 
w ciągu najbliższych dwóch lat 
wszejkie aozastałe kwestie sporne 
zostaną rozwiązane w duchu zau- 
fania i słowiańskiej wzajemności, 
z uwzględnieniem zarówno inte- 
resów ludności  zaelziańskiej I 
mniejszości czechosłowackiej, jak 
i ogólnych trwałych, życiowych 
interesów obu zaprzyjaźnionych 
państw ludowe- demokratycznych” 

Uchwała została przyjęta burzli 
wymi oklaskami radnych. (wl). 


Udział przemysłu ş 


_ Spożywczego | * 
w Targach Poznańskich 

Państwowy pržemysł spożywczy 
reprezentowany będzie w Poznaniu 
przez Centralne Zarządy Przemy= 
słu Spożywczego. Konserwowego 1 
Fermentacyjnegc Centralne Zarzęe 
dy zaprezentują szereg artykułów 
eksportowy ch. Zorganizowaniem 
wystawy wyrobów eksportowych 
zajmie się towarzystwo „DAT*”, Do 
aitykulów eksportowych należą 
przede wszystkim wyroby konser- 
wowe Oraz przetwory jarzynowo = 
WOCOWE, A 


| Dostawy rud 
 żelazostonów krajowye 
do hut 


Dostawy rud krafowych dy htr 


przebiegają zgodnie 
W styczniu r. b. 
krajowych i och i 
nośnych wymiosiy 
tys. ten 
si ał. 
Oprócz t 
wie 300 ion 
wych wartośc 


z 
r 


Nowa placówka leczniczo- 


naukowa 


Minister Zdrowia dr. Tadeusz 
Michejda przyjął prof, Jurasza, 
prof. Kossakowskiego i sekreta- 
Trza ganeralnego Komitetu Imie- 
nia Paderewskiego w Nowym 
Jorku, p, Izabelle Mitana. Omó- 
wiono projekt utworzenia nowej 
placówki, mającej na celu do- 
kształcenie i specjalizację leka 
Izy, Placówka ta będzie oparta 
o szpital w Rokitnicy pog Byto- 
miem, dokąd będą kierowani 
chorzy z Zagłębią Śląsko-Dą- 
browskiego, Krakowskiego i Dol- 
nego Śląska, Placówka ta leczni- 
czo-naukowa powstaje przy pv- 
mocy Komitetu Imienia Paderow- 
skiego. Prace organizacyjne dla 


uruchoienia nowej. placówki a 


już w toku, 


Po wsiach powiatu opolskiego 
coraz częściej słyszy się w osta- 
tmich czasach język niemiecki, — 
słyszy się go nie tylko z ust o- 
sóu dorosłych lecz szczególnie 
dzieci, słyszy się go mawet w sa- 
mym Opolu, Trudno powiedzieć, 
co jest powodem wzmożonego po 
sługiwania się językiem niemiec 
kim ludności miejscowej. Bo jak- 
żesz zrozumieć zachowanie się 
tej czy innej osoby, znającej ję- 
zyk polski, a posługującej się w 
rozmowie ze znajomymi językiem 


sprawie zw 


dzieciach biegnących z polskiej 
szkoły do domu, a szwargocących 
po niemiecku, 

To prawda, — przez sita komi- 
sji weryfikacyjnej przedostało 
się, mimo największych ostroż- 
mości, wiele jednostek zdecydo- 
wanie wrogo nastawionych do 
polskości, które .ze względów 
czysto materialnych zatrzymania 
swego gospodarstwa lub majatku 
poddały się procesowi weryfika- 
cji, a będąc dzisiaj w posiadaniu 
zaświadczenia obywatelstwa pol 


niemieckim. Co powiedzieć o | skiego, nie tylko nastawienia swe 


Rzeszowski Komiłeł 
Pomocy Amnestiowanym 


dziala 

w wykonaniu uchwalonej przez 
Sejm ustawy o szerokiej amnestii, 
dnia 5 marca br. nastąpiło zwolnie 
nie pierwszęj grupy więźniów z wię 
zienia rzeszowskiego. 

Równocżeśnie z rozpoczęciem tej 
akcji przystąpił do działalności 
Pow. Komitet Opieki nad Amnestio 
wanymi, który roztacza swą 
opiekę nad zwolnionymi, bezpośred 
nio po wydaniu in: dokumentu 
zwolnienia. W skład Komitetu wcho 
dzą przedstawiciele: PROS-u (Pow. 
Komitetu Opieki Społecznej), Pol- 
skiego Czerwonego Krzyża, Państw. 
Urzędu Repatriacyjnego, Urzędu 
Bezp. Publicznego, Urzędu Zatru- 
dnienia, Powiatowej Rady Narodo- 
wej oraz lekarz powiatowy i przed 
stawiciel referatu Opieki Społecz- 
nej Starostwa Pow. 


kim dysponował Komitet na zorguKomitet był zdolny przyjść 


nizowanie akcji, zmagazynowano 
na terenie więzienia (by udzielić 
bezpośredniej pomocy), pewien ża- 
pas obuwia, bielizny, eiepłych skar 
pet, ubrań, a nawet. kaftanów, 
płaszczy i kurtek zarówno dla męż 
czyzn jak i kobiet. Ze względu na 
to, że między zwałnianymi są rów 
nież matki z dziećmi, Komitet przy 
gotował również i dla' dzieci pe- 
wien zapas odzieży i obuwia. 

Tak się złożyło, że w dniu, w któ. 
rym Komitet obradował uad usta- 
leniem form opieki i technicznym 
wykonaniom powyższej akcji — zo 
stał wezwany telefonicznie przez na 
czelnika więzienia rzeszowskiego, 
do pełnienia swych funkcji. Przer- 
wano więc dyskusje i przystąpiono 
z miejsca do konkretnego działania. 
Dysponując wspomnianym i już, 
zmagazynowanymi  asortymentami 
odzieży i pewnym zapasom suchego 


1 prowiamiu (konserwy), jak również 


Mimo bardzo krótkiego czasu, ja [gotówką dla zapomóg doraźnych, 


lzy mosty Ra Sanie oca! 


Przemyśl wraz z powiatem od 
kilku dni żyje w ciągłej obawie 
przed katastrofą powodzi i straty 
mostów. Nagła odwilż z końcem 
ubiegłego miesiąca spowodowała 
że lód na Sanie ruszył, unosząc 
zaraz w pierwszym dniu most dla 
pieszych t. zw. „kładkę”, wybudo- 
waną ogromnym wysiłkiem %arzą- 
du Miasta z pomocą miejscowego 
społeczeństwa. Ofiarą padły rów- 
mież lodąchrony mostu kolejowe- 
go i mostu drewnianego głównego. 
Niebezpieczeństwo spłynięcia dal- 
szych mostów było wielkie, ale na 
gla obniżka temperatury przyszła 
na odsiecz zagrożonym mostom. 
San stanął, tworząc zator na prze 
strzeni 50 km. między  Krasiczy- 
mem a Jarosławiem. Komitet Prze 
eiwpowodziowy wraz z odpowied- 
nimi władzami podjął natychmiast 
akcję wzmocnienia nadwyrężonych 
pozostałych mostów, tak że przed 
nadejśeiem ponownej odwilży zdo- 
łanu wybudować nowe ledochro- 
ny. Olbrzymi wkład w tej akeji 
należy zapisać na konto naszego 
wojska, które dniem i nocą brało 
udział w pracach przy mostach, 
Jak się dowiadujemy przybyła ró- 
wnież ze Lwowa ekipa  specjalis- 
tów radzieckich aby wziąć udział 
w akcji ratowniczej. 

Du. T bm. nagła odwilż spowodowa : 


ią P 
eja? 
ła zalew przedmieścia Przekopanie 
W natychmiastowej akcji wziął u- 
dział Komitet Przeciwpowodziowy 
i Wojsko. Udział w tej akcji omało 
nie przypłacił życiem starosta pow. 
M. Haske. Dnia 7 bm. lód na Sa- 
nie ruszył ponowaie. W godzinach 
przedpołudniowych napór lodu był 
tak ogromny, że drewniana kon- 
sttukcja mostu kolejowego nie mo- 
gła aprzeć się Żżywiółowi, Most 
spłynął Na szczęście pozostał je- 
szcze jednotorowy most żelazny. 
Pełna grozy chwilę przeżyli mie- 
szkańcy Przemyśla, kiedy olbrzy= 
mie przęsło mostu kolejowego, pły» 
nące prawie całą szerokością rzeki 
zbliżało się do filaru mostu drewnia 
nego. W ostatniej chwili nagle, ca- 
ła ta olbrzymia konstrukcja przy 
jęła kierunek prostopadły do mo- 
stu, przechodząc następnie między 
filarami mostu. Most w Przemyślu 
ocalał. W tej chwili akcja ratun- 
kowa trwa, wojsko bez przerwy 
rozbija granatami mapór lodu. Ja- 
kie będą dalsze iosy ocalałych mo- 
stów trudno w tej chwili przewi- 
dzieć. Jedno jest pewne. Prze- 
myśl z czystym sumieniem może 
powiedzieć, że nie zaniedbał żad- 
nej możliwości ratowania mo- 
stów, które leżą na głównej trasie 
komunikacyjnej Polska — Zw. Ra- 
dziecki, j 


Z īa- 
tychmiastową pomocą już pierwszej 
liczniejszej grupie zwalnianych wię 
źniów. 

Zgodnie z zarządzeniem władz, 
każdy b. więzień zwolniony na mo- 
cy amnestii otrzymuje na żądanie 
bezpłatny bilet kolejowy do tej 
miejscowości do której pragnie się 
udać. W pierwszej grupie zwolnio- 
nych, byli przeważnie ludzie pocho 
dzacy z miast lub wiosek  położo- 
nych na terenie województwa rze- 
szowskiego, a więc z Jasła, Krosna, 
Sanoka, Mielca, Tarnobrzega, Kol- 
buszowej, Leżajska, Jarosławia i in. 
Wielu z nich otrzymało ed Komite- 
tu w miarę potrzeby — obuwie, bie 


jiczeni 


liznę, odzież czy płaszcze a nawet |- 


czapki Niemal każdy z nich otrzy 
mał doraźną zapomogę pieniężną w 
wysokości od 100 do 500 zł. oraz pe 
wien zapas żywności potrzebnej na 
czas odbywania podróży. 

B. więźniowie, zwolniei na mocy 
amnestii, to przeważnie ludzie mło 
dzi, w wieka od.20 — 35 lat, którzy 
za różnego rodzaju przestępstwa 
przebywać mieli po kilka lat w 
więzieniu. Są tak uradowani i prze 
jęci faktem zwolnienia, że trudno 
im wprost-mówić. Wszyscy pragną 
jak najspieszniej wrócić do swych 
rodzin, a następnie przyłączyć się 
w miarę zdolności i umiejętności do 
tych, którzy pracą mózgów i rąk = 
w urzędąch, fabrykach, kopalniach 
czy na roli w jedności i zgodzie bu 
dują nowe. lepsze jutro dla derno- 
kraty cznej Polski. 


Subwencje i podi 


TRYBUNA ROBOTNICZA 


go mie zmieniły, lecz przeciwnie, 
stały się źródłem wszelkiej wro- 
giej propągandy. Jednostki te 
nie zaprzestały dzieci swoich wy: 
chowywać w domu w dalszym 
ciągu w obcym duchu, rozmawia- 
jąc z nimi wyłącznie po niemiecku 
oraz przez zdecydowanie niemiec 
kie zachowanie się i nieprzerwa- 
ne szerzenie szeptanej propagan- 
dy wprowadzają zamęt i dezo- 
rientację w pojęciach miejscowe- 
go wiejskiego społeczeństwa. 


Wydaje się to miewiarogodne a 
jednuk prawdziwe, ' 


Nie małą winę ponoszą tutaj 
w pierwszym „rzędzie właśnie 
niektórzy przedwojenuj niepodle- 
głościowi daiaracze «polscy, jak i 
ci wszyscy, co do których przy- 
należności narodowej nie można 
mieć żadnych zawirzeżeń, a któ- 
rzy z bliżej niewiadomych pawo- 
dów zbywają milczeniem pode- 
bne wystąpienia i zachowania 
Się szkodliwych w naseym orga- 
niżźmie państwowym jednostek. 
Nie małą winę za podobny stan 
rzeczy ponosimy tutaj wszyscy. 
Tolerancja i pobłażliwość nie za- 
wsze jest na miejscu, trzeba wie- 
dzieć kiedy į gdzie można ją sto» 


Otwieraja 
więzień opolskich 


(rh) W związku z wprowadze- 
niem w życie amnestii opuściła 
dnia 5 bm. więzienie opolskie pierw 
sza partia więźniów, w ilości około 
20 osób. Łącznie zostanie zwolnio- 
nych z więzienia opolskiego prze- 
szło 50 osób a wraz z więzieniami 
w Strzelcach i Kluczborku około 
150 osób. 

Zwolnionymi więźniami opiekuje 
się specjalny komitet międzypartyj 
no - społeczny, składający się .z 
przedstawicieli wszystkich partii 
politycznych, Związków Zawodo- 
wych, PUR-u oraz instytucji społe 
cznych. Zwolnieni korzystają z tych 
samych praw co repatrianci, otrzy- 
muj więc bezpłatne zakwaterowa- 
nie, wyżywienie ma okres trzech 
doi oraz bilety wolnej jazdy de ich 


tematem obrad prezydium MAN w Sosnowcu 


(15) Jak wynika ze sprawozda- 
nia, złożonego na ostatnim posie- 
dzeniu prezydium Miejskiej Rady 
Narodowej w Sosnowcu, wobec 
wstrzymania przydziaju z=rtyku- 
łów żywnościowych przez Mini- 
sterstwo Aprowizacji wypłacono 
z kasy miejskiej ną utrzymanie 
chorych į personelu szpitala miej 
skiego w m. marcu 1.600.000 zł, 
dia Stacji Opieki nad Maktą i 
Dzieckiem na zakup mleka dla 
dla niemowląt 10.200 zł. uraz na 
utrzymanie Miejskiego Domu 
Dzieci 50.000 zi. 

W roku bieżącym. postanowiono 


wprowadzić ulgi w podatkach od 
lokali mieszkalnych 1, 2 i 3-izbo- 
wych do wysokości 75 proce. dla 
pracowników państwowych, spo- 
łecznych i samorządowych. Nato- 
miast od lokali powyżej 3 izb po- 
bierany będzie podatek w pełnej 
wyswkoścj t- Z. 100 proc. komor- 
nego z roku 1939. 

W dalszym ciągu obrad przy- 
jęto przepisy porządkowe dla 
miejskich hal targowych w Sos- 
nowcu, dotyczące godzin sprze- 
daży oraz punktów wyznaczonych 
przez miasto, jak również utrzy- 
mania pod względem sanitarnym. 


IE WYTRAENE 


niemczyzny 


| wał społeszeństwo do podjęcia | 


m KE AK 


„8 z LI 
sować, Nie chodzi ta bęnajmniejj WALC TI 
o stosowanie metod na wzór nie- | 
miecki, znany dokładnie wszyst- 
kim Polakom Śląska przemysło- | się wczoraj eliminacyjne spotka- 
słowego z czasów okupacji Nie jjnie pięściarskie w wadze ciężkiej 
wolno nam jednak Qopuścić do J między Joe Walcotiem į Elmerem 
powstaniz edpowiedniego gruntu ġ Rayem, Walcott odniósł łatwe 
pod wszelakie nowe „Volksbun- ||Zwycięstwo na punkty, posyłając 


s“, czy akcję terrorystyczną różĘ : 
nych „Wehrwolfów“ lub innych | deski podczas klas A UE 
organizacji dywersyjnych. TRZE || Wsza porażka Raya od dw 
Mr R MW poprzednim spotkaniu z Wal- 
BA NAM NA KAŻDYM KRORU W catte która cidbyło się w Tisto- 


MIEĆ OCZY i USZY OTWARTE. f padzie ub. roku i było także o- 


| swego przectwnika tizykrotnie na 


PRZECIWNI 


W Miami na Florydzie odbyło | walce o tytuł mistrza Świata. 


Spotkanie to odbędzie. śię w <zer 

weu br. 

MISTRZOSTWA TENISA STO 
WEGO W BRZEGU. 

W Brzegu nad Odrą odbyły się. 
mistrzostwa w tenisie stołowsm, 
przy licznym udziale zawodników 
Po zaciętej i stującej na wysokin 
poziomie technicznym walce, tytul 
mistrza zdobył Negricz TSO „Gars 
barnia” który pokonał w finale 


Na słusznym stanowisku sta- || jrreślone jako eliminacyjne, zwy. | Chołdakowskiego WKS „Saper“ 2:1 


nęła przeto Powiatowa Rada Na- | cjęzcą był Ray- 
rodowa w Opolu na jednym zii 


(21:14, 15:21, 23:21). Trzecie miejsce 


Obecnie po wygranej z Rayem, | zajął Kopacz TSO „Garbarnia” 


estatnich swych posiedzeń wypo- |] Walcolt spotka się z Louisem w | Brzeg. 


wiadając bezwzględną walkę 

wszelkim przejawom niemczyzny | 
na terenie powiatu. Winni de- $ 
moDstracyjnego używania języła © 
niemieckiego w miejscach publicz § 
nych zostaną potiągnięci do ol- skich wystąpiły do Międzynarodo- 
powiedziatności administracyjnej, Ņwej Federacji Lekkoatletycznej z 
a jednostki niepoprawne będą na Hnasłym wnioskiem przedyskutowa- 


a sMnia sprawy zwrotu zarobków dla 
hike GARE w T E ATT j lekkoatletów + amatorów, którzy 


Wychowujemy się wzajemnie. | pa RI występy ponoszą straty 
Zwràacatuy jednostkom upartym wi Lord Burghley zwołał w związku 
wagę na ich niestosowne zacho- jfz tym nadzwyczajne posiedzenie Fe 
wanie się, NIEMCZYZNA MUSI Ñ 


deracji na czerwiec do Londynu, 
ZNIKNĄĆ Z OPOLSZCZYZNY. 472 wnioskiem skandynawskim, któ- 
- R. H, 


koatletyczae państw sķandynaw- 


iry w praktyce oznacza modyfikacje 
g obowiązującego obecnie pojęcia 
„amatorstwa” wypowiedzą się przy 


Mistrzostwa kolarskie 
świata w Holandii - 

Amsterdam: (obsł. wł). W związ- 
ku z decyzją Międzynarodowego Kon 
gresu Kolarskiego, który niedawno 
obradował w Luksemburgt. Holan- 
dia rozpoczęła przygotowania do 
zorgamizowania kolarskich mis- 
trzostw Świata w bieżącym roku. 

Wyścigi odbyły się ostatnio w Ho 
iandii w tokë 1938. Konkurentami 
Holandii w „organizowaniu zawo- 
dów była Anglia i Belgia. 

Skisjoering za motorami 

w Jeleniej Górze 

W Jeleniej Górze odbył się pierw 
f szy skisjoering (bieg narciarski za 
| motorami), który wywołał bardzo 
duże zainteresowanie, tak wśród 
4 motocyklistów, jak i narciarzy, li- 


rykostanu 
jcznie zebranych na starcie, "Trasa 
biegła ulicami miasta i była b. 


oraz kłusownictwem 

(Pb) Starosta pszczyński wez- ||urozmaicona. Wyniki techniczne u- 
; WMzyskane w zawodach były następu 
j A jace: — 

skutecznej walki ze wzrastającą |] W kat do 200. cem długość trasy 
dewastacją lasów, niszczeniem ry %8 km., 3 okrążenia: 1) Szmidt (RES 
bostanu i kłusownicetwem. Prze- ac p — mia © oko = 
i i; 3 Pi- fa H czas 39,7 min, aśkiewicz 
stępstwa w SA dziedzinach bę- | (RKS „Zapłon*) — Cechmistro na 
dą bezwzględnie ścigane į kara- |] Victorii” — 19,00,1 min., 3) Jaśkie 
ne aresztem w wypadkach gdyby $ wicz Czesiaw (RKS „Zapłon”) — 
kara pieniężna okazała się środ-B Baran na „Zindappie” — 22.32 min. 
kiem niewysiarczającym, w szcze Ją m. 3 okrążenia: 1) Żugaj (OM 
gólnmości, gdy chodzi o wyrąb 

drzewa z: cudzego lasu. W zwią-f 


się bramy 


miejscowości rodziunych. Powiato- 
wa Rada Z. Z, przeznaczyła nawet 
na ien cel przeszło 30,000 zł., które 
w formie bezzwrotnej zapomogi mo 
ga być rozdane pomiędzy najbar- § 
dziej  potrzebiujących więźniów. 
Więźniowie, którzy będą chcieli 
pozosta w Opolu, otrzymają zef 
strony komitetu natychmiastowej 
skierowanie do odpowiednich zakła $ 
dów pracy. 


Walka z dewastacją lasów, 


12.57 min, 2) Jaskólowski (RES 


TUR), Przeobrażański na DKRW 
zku z tym będzie przeprowadzona 


akcja uświadamiająca odnośnie £ 
tego. zagadnienia we wszystkich | 
gminach'i sromadach przy współ | 


udziale organizacji społecznych. 
Na zebraniacn będzie ludność in- 


formowana o skutkach wymiszcze | 
nią dobra uarodowego, jakim są | 
lasy, zwierzęta i ryby ovaz o su-K 
rowych karach, jakie zastosowa- | 


ne będą de szkodników leśnych 
i kłusowników, 


| Zapłon”), Niedźwiecki na DRW—= 
16.27,1 min, 3) Noworocki (RES 
| Zapłon”) — Andrecki na DKW — 
17.49,3 min. ; 

W kat. ponać 350 sem długość 
trasy 9 km., 3 okrążenia zwyciężył 
|Raruon na BMW — 17.05,9 min. W 
biegu dla dowolnego litrażu na tra 
Sie 8 km. zwyciężyła para Cybulska 
W(RES  „Zapłun”) — Cybulski na 
„Zlindappie”, w czasie 6.54,7 min. 

Nagrodę przechodnią miasta Je- 
lenia Góra za najlepszy czas dnia 
dla narciarza zdobył Zugaj. 


Nadzwyczajne posiedzenie IAAF 


LONDYN. (obst. wł.) Związki lek | puszczalnieoprócz Szwecji, Norwegii 


i Finlandii kraje wschodniej i połu 
dniowu- wscnoduiej Europy. 

Anglicy netomiast stoją na stano 
wisku „czystego amatorstwa”, acz- 
kolwiek są skłonni do pewnych u- 
stępstw na rzecz;zasady, iż żaden lek- 
koatleta nie może być pozbawiony, 
możności poświęcenia się karierze 
spottowej ze wzgłędu na trudne ma 
terialne warunki. 


k ONO U 


M Radi Ki 


all EEE O LLLLLLLTPLLLLB | Jilin. 


OGÓLNOPOLSKI PROGRAM 
„POLSKIEGO RADIA 

na Śrudę, dnia 12 marca 1947 r. 

6,00 Sygnał. 6,05 Dziennik poran= 
ny. 6,30 Muzyka poranna. 7,15 Stre- 
szczenie ważniejszyych wiadomości 
dziennika radiowego. 7,40 Koncert 
"8,30 Informacje ogólnopolskie. 8,40 
Skrzynka PCR, 8,50 Koncert ży- 
czeń. 9,30 — 11,30 Przerwa. 11,30 
Koncert reklamowy. 11,57 Sygnał 
czasu i hejnał 12,05 „Z zagadnień 
"świata pracy” audycja dla świetlic 
robotniczych 12,35 Utwory skrzyp- 
«owe. 12,55 Rezerwa, 13,00 Muzyka 
obiadowa. 13,40 „Alfabet muzyczny” 
14,00 Audycje informacyjne. 14,30 
Gra Charlie Kunz. 14,40 „O płocie 1 
kołku w płocie” Audycja konkurso 
wa organizowana przez Ośrodek 
Kult. Oświatowy Zw. Zaw. Górni= 
ków w Sosnowcu. 15,00 Audycja dla 
dzieci „W tropikalnej dżungli”. 
15,10 Wędrówka z mikrofunem. 15,20 
15,20 Reportaż. 15,30 Portrety działa 
czy. 15,40 (Utwory wielonezelowe. 
16,00 Dziennik popołudniowy. 16,30 
„Mickiewicz w pieśniach polskich 
kompozytorów”. 16,55 Skrzynka 
techniczna. 17,00 Audycja literacka 

17,10 „Melodie operetkowe”. 17,45 
„Na Ziemiach Odzyskanych”. 17,55 
Z życia kulturaliiego. 18,00 Muzyka 
kameralna z płyt. 18,20 „Z prac Ślą 
skiej Rodziny Radiowej”. 18,30 Na 
uka przy głośniku. 19,00 Audycja 
dla wsi. 19,15 Wiadomości sportowe. 
19,20 „Postępy muzealnictwa śŚląs= 
kigo”. 19,30- Audycja chopinowska 
w wykenaniu Zbigniewa Drzewiec- 
kiego. - 20,00 Dziennik wieczorny. 
20,25 „Życie i dzieła Beethovena". 
21,00 „Nowe książki”. 21,15 „U na- 
szych przyjaciół”. 21,45 Radiowy, 
Uniwersytet Ludowy. 22,00 Kwa- 
drańs prozy „Popioły” Stefana Że- 
romskiego. 22,25 Audycja rozrywko 
wa. 23,00 Rozmowa z pisarzami. 
23,10 Ostatnie wiadomości dziennika 
radiowego. 23,35 Koncert życzeń. 
24,00 Zakończenie programu. 


JAJ” 


Wózek dziecinny ładny i z pr areg A 

S L ET damski kupig, Państwowa Fabryka Mydła i Gliceryny ; ursy kierowcow i 

A . p. Maja 30, W z we Wrocławiu, ul. Krakowska 112/116, tele- NEM TA | 
fon nr. 515 ogłasza ; samochodowych 


Mieczysław Stndencki | 
KATOWICE, i 
mlica Stawowa 5, f 

"Telefony 34870 1 34872] 


Po długich i belesnych cierpieniach zmarł w dniu 
8 marca 1947 roku 


E Sprzedaż | 


Chłodnia elektryczna 
| |marki AEG na 220 volt 


Stanislaw Beszczynski 


Radca Izby Przemrysłowo-Handlowej w Katowicach 


przetarg nieograniczony na: 


1. przebndowe tabliey rozdzielczej sieci 


zmarł w dniu 7 marca 1947 r. je OPEC R elektryomej 
' z m3 1 p przegania. er o |. w 
W Ś. p. Zmarłym traci Izba długoletniego współ: „Trybuny _ Rebotaiczef” 2o renont tifirtznsch = siha elolityga | wyszkoliły tysiące ciej 
pracownika, który jej zawsze chętnie służył swym Katowice 3-go Maja 28 nych. f r5-letniez Enja 
GH 5 > . AE ) h nia", - o i 
cennym doświadczeniem i znajomością spraw gos- iini ne N aE Podkładki dfertowe otrzymać można ||| aa Śląsku. 687k. | 
w biurze technicznym fabryki. Dla firm EE RIEB ZSL 


podarczych, 
Cześć Jego pamięci! 
IZBA PRZEMYSŁOWO - HANDLOWA 
s W KATOWICACH 


(Rezne | 


> u 
Różne 
Państwowe Technicum w 
Bytomiu podaje do wia- 
domości Absolwentów 
1946 r., iż na karty odzie 
żowe III kwartału zosta 
ło bobrane obuwie, które 
jest 'do pobrania w Admi 
wice, Wojciechowskiego |nistracji do dnia 30 mar 
55. 1261 g|ca. 1268g 


Ożenisz się dobrze, wyj- 
dziesz za mąż — popra” 
wisz sobie byt. Nadeślij 
fotografie — podaj lata— 
życzenia. Skutek gwaran 
towany — wydatek mini- 
malny. Koszty porta zł 
50,—. Adresować: B. Va" 
puro, Katowice. skrzynka 
pocztowa 376. oskr 


w innych miastach wysyła się podkładki 

ofertowe na żądanie pocztą. 
Termin otwatcia ofert 25. marca 1947r. 
godz. 12-ta. p 
_B7ikr_ A 


Korespendeneyjne Kursy 


Księgowości. Informacje|Unieważniam zgubione 
Lublin, skr. poczt. 105. |dokumenty, książkę woj- 
479iey| SEOWĄ, deklarację wier- 

ności Państwa Polskiego, 
M. | dowód osobisty, świade- 

s LINCE) ctwo ukończenia konser- 
Unieważnienia _l|watorfum muzycznego na 
= |nazwisko Machulece Jó- 


A 
Unieważniam skradziona |ZĘ% Łaziska Šrednie, ul. 
legitymację służbową wyj Mikołowska 15. 859icr 


Samochód ciężarowy 2 
ton. marki „Krupp, 3 
osiówy, powietrzne chło- 
dzenie, na nowych gu- 
mach, zarejestrowan 
na chodzie, okazyjnie do 
sprzedania. Wiadomości: 
|Świętochłowice, telefon 
41194. 1224 g 


LZ GN 


Polecenia 


zasłużony działacz Polskiej Partii Robotniczej oraz 
weteran powsiań śląskich 


Unieważniam zgubione 
dokumenty na nazwisko 
Gadomski Antoni: Kato- 


Akwizytorzy  ogłoszenio- 
wi zawodowi — mogą się 
zgłosić. Katowice, Sto- 
wackiego 19/10, 812kr 


| ZJEDNOCZ, PRZEMYSŁU KOTLARSKIEGO 
SOSNOWIECKA KOTLARNIA WYROBÓW 
MIEDZIANYCH | METALOWYCH 


LUDWIK PIĄTKOWSK! 
Sosnowiec, Aleja Mireekiego 20 
ooszukuje zaraz! E 8441 
technika, kollarzy zelaznych i mie- 
dzianych, ślusarzy, iokarzy, Spa- 
waczy no miedz: elekromontera. 


Sea)! s AS 


OD VAAD NRM an c AA 
Korepetytora do wyższej 


Cześć Jego Pamięci 


Buchalter - bilansista z 
odpowiednią praktyką 
do poważnego przedsię- 
iorstwa poszukiwany, 
Wynagrodziemie według 
umowy. Szczegółowe 0- 
| certy kierować pod „Kie 
rownicze stanowisko” do 
Administracji „Trybuny 
Robotniczej”, 


Książki naukowe polskie 
niemieckie kupuje ' 
sprzerlaje ` Ksiegarnia 
Antykwarmia. Nikodem- 
ski, Katowice, Jana 14. 


TETRA, 
i Zamiany j 


Zamienię 4 pokojowe pię 
kne mieszkanie owe z 


- MIEJSKI KOMITET P. P. R. 


z WARSZTAT ponai weranda i ogrodem w O- |dan ex Zarząd Miej Najstynni ja 
LABORATORIUM matematyki i fizyki wza polu na podobne w Kato. | ski bc iadh leaf hf D ejszy psycho A 
PRZEDSIĘBIORSTWO SPEDYCYJNE oina posady roku 0 |wicach. Wiadomość: Se. |tymneja Zw, Rawodowa || olog darem  jasnowi 


„ ZŁOTNICZE Poszukiwania nia nieomylnie przepowie 


KRUK I SKA 


kresie pierwszego 


politechniki, Kupię papier złoty 


poszukuję kreiarlar „Wrybuny Roboi legitymacja zniżko- każdemu jego wydarzeni8 


magazynier 


d A Euer „i-|sażdej ilości, Próbki nad go, k Ferr 
SILEZJ A | R AN SPO RE Bytom, BE - 6. tr 2 Mazażynu o, telefon 334-25 w godzi syłać, Wytwórnia Etykjet| 0076) Katowice, telefonjwa ną nazwisko Kurek życiowe, określi dokładnia 
a Telefon 40-43 b reg! gazynu nach od 18 do 19. mę ri p 361-04, -« P k > $ 
naprawa zegarków. ||Piemiczego  poszukiwa-| 1 0 „Ziednoczeaie” Łódź, ul Grzegorz, 1266 gj Foszukuję matki Kata- |charakter, kierunek. zdoż 
PAWEL HALTOF ap. AES "Klny. Wynagrodzenie we- - Eat CHÓK Piotrkowska 79, 825 kr! zamieni ż r rzyny oraz braci Roma-|aości, rady.  przeznacze= 
roboty złotniczo-ju- || dług umowy. Szczegóło- Przyjmę natychmiast 2-ch s koi enię mieszkanie 2 po| Unieważniam zgubionejna 1 Józefa Królikowskich|nie Napisać nytania, da= 
ZSZYN, UL, MATEJKI 5. TEL. 10-16 bilerskie. złoto den- || ve oferty kierować podjczeledników i 2-ch ucz- afas. n MANEWR oje z kuchnią w Mysłowi dokumenty na nazwisko:|Gtatnie zamieszkałych w|tę urodzenia załączyć 50 
tystyczne, tygielki Magazynier” do Adminj|iiów. Zakład Krawiecki kong EE R AGACIN takie same w Ka S: SIĘ. '|Klegsowie. O wiądomościjzł zadatku Odpowiedzi 
zintnicze. 760 kr , mini płaską,  ukrągłą kupięg|towicach lub okolicy Zgł | Gaduła Kazimierz, Ka- prosi . Królikowski Jan |za zaliczeniem  _Martynf" 


4|do Trybuny Rokotntcze? 
1241 gl Katowiee pod „KE.”. 


w 


towice, Warszawska 


malca ia pa 


stracji „Trybuny Mobor-IPtak Stanisław Chofzów|Chorzów. Dworcowa 
aiczej”, f I, Wolności 73. fryzjer. 


E ea za RO a AE a 
kal Moj lica Bge Maja 2A ta PAD. Adi Kaisi Koauky, Wala 4, == Bolt 


70. |Gborzów I, Bógdajna 4 
12658 


Krakó 
1266 6 Tä 


skrytke poczt. 
501 


Kente PKO  iIl-4900, : 
R = 24215 - 


pz 


Mickiewicza 9, = (fal, 840-41-42. Dział Ggłoczeńr el 361-06. = 
88. — Redaktax przyjęwie wd godz, eldo || * 


